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„N ow a  R e j  o rm a “ w ychodz i d w a ra z y  dziennie.
P  i »  e  n  u  m  e p a t a  w y  n o  s  i :

roczni*i półi
W miejscu . . . . . . . .

z odnossęei iem do aomu . .
W x.nstro-Wę.grzccn 

Z jednorazową przosyiką poczt, 
z awurazową „ „

W Państwie Niemieckiem . . .
W’ innych państwach . . . .
Prenumeratę i  ogłoszenia Iinsera ty) uprasza się nadsyłać wprost do A d m in is t ra iy l

„N . R e fo rm y "  w Krakowie, 
k e d a k c y s  i ul. J a g ie lio ń sa a  10. A dm in : it ra c y a : ni. * wr. A n n y  3 

T e le fo n  R ed ah c y i 41. A d m in 's t ra c y i N r 241. D ii i i.moir u im c js e o w y c h  l572. 
Nr rach. poczt. Kasy oszczęd. 857.484,

Ji c l  opisów nadsyłanych hedakeya nie run-aen.. Wk i
W e  L w o w ie  sprzi dai numerów po 12 hi.: w Binrze dzienników 5 . S o k o l l p s k i c ^ O )  

ulica Trzeciego Maja 1. 6 i w B iu rze Plohna, ulica Karola Ludwika >. j

Cena numeru 12 hal.

roczni*) półrocznie t kwarUliHi ml— T—nt*
36 kor. — h. 18 tor. — h. 9 koi. — h. 3 kor. — Ł,
43 „ 20 „ 21 .  50 , 1 0  ,  » , 3 .  6 0 ,

45 B 20 „ 21 „ #0 , 10 „ 8 0 , 3 „  O ,
W  „ 40 „ 25 .  20 „ M  .  60 „ *  ,  2 0 .
51 ,  6 0 , 25 „  »0 12 ,  9 0 , 4 .  3 0 ,
63 .  60 „ 3 1  u ao „ ' ' 15 *  90 . 6 „ sO B
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1 P r e n u m e r a t ę  s
Zamiejscową i Administracya „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy p o rz ti*  ?rie‘tco 
w ą : Administracya „Nowej Reformy". — Główna trafika w Rynku. — Agei.cya J. Ilopcasa 
A. Salomonowej, ud. Szczepańska 9; Ciuro dzienników II. Hupizyca, cl, .TzgieUońsku 7-,.

Trafika w Sckionnicaoh.
Z a m ie js c o w ą  prenumeraty i  o g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmują: W o Lwowie Biurr 
dzienników: A. Buchstab, ul. Karola Ludwika 21. S. Sokołowski, ul. Trzeciego .Maja 5. 
W  Jar o r la  w iu  J. Soszyńska. —  W  Tarnowie M. Bockach. —  W  W ie d n iu  Herman 
Goldschimed (sprzedaż oddzielnych numerów), I. Wolizetfc fi. — M. Dnkes Nachfolger, 
Łiaasenstein &  Voglor (także w  Hamburgu, Frankfurcie n. SI., Berlinie, Lipsku, Bazylei 
i  Wrocławiu). —  R. Mosso itakŻK w Berlinie, H.imhurg-n, Mon schlam i  Norymberdze).

H. Schalek (Wollzeilej.
O g ła s z a n ia  (inseraty) przyjmuje Adniiaisrracya „Nowej Reformy" za o p itą  od miejsca 
wiersza drobnem pismem (petit) za pierws raz Go h, za każdy następny raz 24 h. — 
Do numeru niedzielnego i świątecznego o 50 procent drożej. N a d e s ła n o  po 90 h od wier­
sza — G ło s y  p u b lic z n e  po 2 kor. od wiersza, liki ad tabelaryczny, cyfrowy, skom­
plikowany, pierwszy raz 40 h. —  Z a łą c z n ik i  do „Nowej Reformy" (prospekty, cyrknia- 
rze, ogłoszenia i  t. p.h przyjmuje się za cenę 2 koron od 100 egzempl. dla zamiejscowych 

a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów.
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K r a k ó w ,  21 listopada
(k. s.) Zgodnie z tern swojom zasadniczem 

wobec Rosyi stanowiskiem (Patrz wNowa Re­
forma* N.r 5S4) gabinet angielski zach»rwywał 
terż ‘ zaclu-wujo dotąd ścisłą, rezerwę w kwe­
sty i polskiej. W  przeciwstawieniu do bardzo 
nieszczerego, ale ten. głośniejszego hałasu, 
który czyniła prasa francuska dokoła grun­
waldzkiej odezwy wielkiego księcia, dzienni­
ki angielskie zachowywały wstrzemięźliwość o- 
ezywiście w  granicach koniecznej icobec soju­
sznika kurtuazyi. Z wyjątkiem jednego »Time- 
sa«, którego znaczną część na rok p;zed woj­
ną zufeuf il —  rząd rosyjski, wszystkie wielkie 
i kierujące organy angielskiej prasy strzegły 
się opuszczać w oprawie polskiej grunt ołrjdk- 
tywnyc.il faktów.

Po wyparciu armij rosyjskich z ziem po l­
skich angielskie -to stanowisko ujawni-]o się -je­
szcze wyraźniej. Podczas gdy Briand na żąda­
nie Iawolskiego zakazywał iprasie francuskiej 
zabierać glos w Sprawie polskiej, rząd Asqui 
tha nie krępował w piczam wypowiedzeń pra­
sy angielskiej -w -tej -sprawie. A wypowiedze­
niu te szły -przeważnie w  kierunku bardzo —  
•nierosyjfckfni.

Wazesną wiosną tego rolni przybył do Lon­
dynu p. Roman Dmowski, aby na grucie an­
gielskim (prowadzić politykę swego kierunku. 
Oparł się w  tern o ambasadę rosyjską. Na śnia­
daniu u ambasadora rosyjskiego Benkendorf- 
fa poiznał się p. Dmowski % Greye-m, który je 
dnak okazywał wybitnie mało zainteresowa­
nia dla politycznej konetmkcyi p. Dmow­
skiego. Tego samego dnia wystąpił > Times* 
z obszernym artykułem, w  którym wrwodził, 
żo najlapszem w danych warunkach rozwiąza­
niem -kweslyi polskiej byłoby przyjęcie kun 
cepcyl t. zw. »auotryackioj® to jest przyłącze­
nie żdobjdj-ch na Rosyi ziem -polskich do Au- 
Stryi, jako trzeciego państwa w związku nad- 
dannajskioj monarchii. Skarania p. Dmowskiego, 
aby »Tinics« zamieścił także arij kuk oświe­
tlający jego stanowisko, spełzły na niczem. —  
Widfić w  tern najlepiej siirią prre-iyę Forciga 
Officem na
ich inateryalnyc-h związków 
skina, nie m ógł 
skiogo.

ten dziennik, którym, mimo swo- 
z rządem rosyj-

potolguwać staraniom Dmow-

Wkrótce potem ten sam polityk miał odczyt 
o sprawie pol.-kiej przed bardzo dystyngowa- 
nem audydorynm. Przewodniczył j‘euetn z wi>!y- 
wowyeh lordów. Kiedy prelegent zaczął bar­
dzo energicznie zwalczać konstriukcyę san- 
stryaćką*, krytykując jej przesłanki, przewc- 
dniczący zebrania przerwat mu na chwilę i 
oświadczył, że ani on, ani znaczna część obe­
cnych, nie podzielają tych zapatrywań.

Fo słynnej mowie kanclerza niemieckiego, w 
kl órej zapowiedział, że ziemio polskie nie Będą 
już oddane Rosyi j że mocarstwa centralne sa­
me rozwiążą ikwestyę polską, nastąpiły liczno 
odpowiedzi ofieyalne ze strony angielskiej. —  
Jest faktem znamiennym, że podczas gdy nnę- 
żwrae stanu angielscy reagowali na wszyst­
kie ustępy tej mowy kanclerskiej, tylko wstęp 
jej, dotyczący Polski, systematycznie pomijali 
milcizmiem ...

Z tych wszystkich faktów wynika najzaipeł- 
ntej ja-sno, że Anglia, w przeciwstawieniu do 
Francy, bynajmniej nie stała i nie stoi na sta- 
nowiekr koniecznego nowrohu Królestwa Pol­
skiego do Rosyi, leca wyobraża sobie ezeieg 
sposobów rozwiązania, kwestyi polskiej, -bar- 
dE’ej -niż ten rosyjski, odpowiadających jej in­
teresom.

Po proklamowaniu niezawisłości pafiskwa 
polskiego w dm-u 5 Listopada prasa angielska 
odrazo stanęła wobec toęo faktu na stanowi­
sku czysto przeu-miotowem. Niektóre zaś 
dzienniki stwierdziły wręcz, żo zaszedł fakt

wielkiego międzynarodowego znaczenia, po 
którym prosty powTÓt do »staXu3 quo* w spra­
wie poWklej ze strony Rooyi nie da się jasż po­
myśleć.

Ambasador angielski w Petersburgu Bueha- 
nan sianąl na oz«le wielkiej akcyi dypło aaty- 
ozmej, w której cala »entente< usiłuje, dotąd 
bezskuteoznio nakJo-rńr Rosyę do zmiany sta­
nowiska w sprawie polskiej. Wiadomo, że ener­
giczny ren i bezwzględny dypkmutta angiel­
ski stoi w sdncLLi przeciwień&twie do Stiirmera. 
Kiody nea objął -po Sazono-wio tekę spraw za- 
gTankuanycłi, Buchanan posunął się do lego, że 
oświadczył, iż zmiany tej mc umaja. Za rai po­
tom nastąpiła słynna ptylróż Buchanana do 
Moskwy i i  ekranie polityczne, urządzone tam 
na jego cześć. Wiadomo zaś, że jedną z przy 
czyn upadku Sazonowa, wietc także i jawnej 
niechęci Bimbanana do Śf.urmeia, było jego 
stanowuJko w sprawie polskiej. Podczas -gdy 
Sa-zonow występował za, ostatocznara ro&wiąraa- 
nieiu sprawy poJskiej na. zasadach autonomii, 
b* idącej unią rea'ną z Ro-syą, S turni er trwał na 
dawnern stanowisku bm-iiokracyi resytsldej

Zarówao analiza podstaw stosunku Anglii 
do Rosyi i jej zaborotyck aapiracyj, jak wszyst­
kie wyżej przytoczone fakta do',,odizą, że eta- 
nowksko gabinetu londyńskiego w sprawie 
aktu 5 Listopada nie .pokrywa się bynajmniej 
z© smrowiskiem rządi i petersburskiego. —  
Wjprawdzlo gabinet londyńsla ma (przyłą/uzyć 
się do rosyjskiego przeciw temu aktowi prote­
stu, ale. fadctai tego nie należy przeceniać. Jest 
on aktem kurtuazyi wobec sojusznika i niczem 
więcej.

Przy zawieraniu poko-ju rząd amgioMki bę­
dzie kieiu-wał się w sprawi© polskiej dwoma 
"zynn^kami: staneon faktycznym i swojemi in- 
teresam politycznemu. Jożdi w <d„wili kończe- 
iiia, aię wojny Rosya nio będzie fizycznie po- 
sbdąla dawnych swoich ziem polskirh —  a to 
uważa się drisraj 'powszechnie za wykluczo­
no —  to Anglia z ,pewnością nie (przyłoży lęJd 
do- tego, aby ziemie to odzyska la w drodze dy- 
pl orna tycznej. To można dżisLaj uważać z? pe­
wnik. Da,!szu polityka angielska w sprawie u- 
stalenia losu Polski będzie z pewnością oryen- 
towała się całym tatr egu m wigitglów, których 
dokładne określenie przed ukończeniam- samej 
wojny jest niemożliwe. W  każdym razie wziglę 
dy te będą sumowały się w dążeniu Anglii do 
o d b u d o w a n i a  rć w n o w a g  i e u r o -  
i p e j s ( k i e j  na  z a s a d z i e  w y t w o r z < v  
n y c h  p r - , e i  w o j n ę  f a k t ó w .  Ponie­
waż k’ rzędzie ty©h faktów 2siajdzi© się także 
wyzwołonie zieim polski cli z pod jaanowainia ro­
syjskiego, przeto Angba tak/o i ton fakt przyj­
mie za podstawę swojej polityki,

Tuk. więc jeżeli chodzi o najważniejszego 
cżlonSka koalicyi, —  Anglię'—  to jej dotych- 
•azasowe sto nowisko w sprawie polskiej nie da­
je bynajmniej powodu do obaw, abv za wszel­
ką cenę chciała bronić rosyjskiego punk,tu wi­
dzenia w tej sprawie. Pizociwnie., wiole pize- 
mawia za łem, że sprawa polska i ostateczne jej 
ureguiowaaiio będzie jedną z tych kwestyj, w 
kióryeh spizeczność interesów angiełsko-rosyj- 
skieh ujawni się najrychlej. , ...
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M lS l iH iS S lW S P iS i ł l i j j l l I
(Tfcl. C. k. Biura borei-p.)

Lub'in, 2? Lst opada 
»Zieania Lubelslca«r donosi:
Ze źródła autentycznego dowiadtrjoany się, 

że rząd amstro-węgieraki oc począłku popiemł 
iieę  Rady Stanu i że odpowiednie cełcwi ro>- 
wiązmJe tej sprawy nastapi w najbliższym cza­
sie w sposób jak najprzychylniejszy i jak nuj- 
wytHtoiej uwzględniający Łattaes^ narodu pol­
skiego.

Mmfm fila«psa® fc lii mm.
( i  cl. c. i .  Biura koresp.)

Wiedeń, 21 listopada. 
Jak już doniesiono, wyrokiom sądu dywizyj­

nego c. k. obrony kraj. w Wiedniu skazani zo­
stali ra karę śmierci: dr Karol Kraina? i dr 
A lojzy Racm za zbrodnię zdrady stanu z § 58 
c. u. karu, i za zbrodnię przeciwko sil© zhroi- 
nefj państwa wedle § 321 ust. k. wojsk., zaś 
aekret&rz dziennika -Naroflnich L^ ty «, Win­
centy Ćervink. } urzędnik j aywatny Józef Zr 
maza  ̂ za zbrodnię szoiegostwa według § 321 u. 
k. w>. Przec.wiko temu wyrokowi wnieśli oni za­
żalenie nieważności u c. k. najwyższego tryhO- 
-nału obrony kraj., który zażalenie to w kilku 
pfijjfktaoh już na tajnem posiedzeniu odrzuci1. 
Obecnie trybunał po ośmiodniowrej publicznej 
rozprawk uznał, że zażalenie nieważności tak-j 
że i co do reszty zwalczanjch części wyroku 
nie zostaje uwzględnione-im Przy publiczo eon 
ogłoszeniu wyroku najwyższy trj”bunał obrony 
kraj. uzasadnił szczegółowo wyrok w wyczer­
pujących wywodach. —  Obecnie więc wyrok 
pierwszej wstanęył otrzymał moc prawną. Po 
ogtoszeniu wy/oko tryibnnał udał się na nara­
dę, by ns taj nem posiedzeniu oo.wziijć w myśi 
§ 375 proc. k. w. uchwały co do wydania opi­
nii w sprawie wchodzących w rachubę powo­
dów ułaskawienia.

Kanclerz M e t u $%ne] ksaferze.
(Tel. c. k. Biiha kore^p.)

Berlin, 21 listopada. 
KaucJeTz Rzeszy w  sobotę wieczór udał się 

na kro ud pobyt do wielkiej giównej kwater}1.

Na północ od Campolitng odrzucono znowu 
gwałtowne ataid.

Front wojsk generała polnego marszałka lis. 
Leopolda bawa^rskiegu: Niemna nic ważnego.

Włoski f południowo-wschodni teren w ojny. 
Nie było żadnycn ważniejszy ch wydarzeń. 

Zastępca szefa sztanu generahiego, 
von H 6 f e r, nipp.

Siar. zdrowia cesarza.
(Tel. wl. „Nowej Reformy”).

Budapeszt, 21 listopada. 
Pewien wybitny lekarz, który odwiedził ce- 

sacaa -V/ czasie jego obecnego niedomagania, o- 
śuiadjczyi redaktor on. »A  k iłagą  żo biulety­
ny, wydawano o stanie zdrów a cesarskiego, 
odpowiadają w  zupełności prawdzie- Obecno 
niedomaganie ce&arza. fetory cierpi na katar, 
j)i era.o zupełnie normalny przebieg, nie pow odu­
jąc żadnych k©mpl:kacyj. Organizm cesarza 
jest dalej tak samo jak dotąd odporny.

Isfarpclscya 0 spresif ąoiSfeJ.
(Teł. w l ,,NcTvej Reformy” ).

Zurych, 21 listopada. 
Wedle doniesień z Paryża, dep. V a  r e n  n o 

zawiadomił pi( zydenła ministrów Brianda. żema 
narhliżjszem posiedzeniu Izby deputowanych 
wniesie krteaspahicyę z zapytaniem, jakie zarzą­
dzenia zamierzają poczynić rządy koalicyi ce­
lom stworzenia przeciwwagi z powodu prokla­
mowania Królestwa Polskiego.

Zurych, 21 listopada. 
Paryska iHumanite donosi:
Kumisya dla spraw zagranicznych francuskiej 

Izby deputowanych posiano wiła wysiać do pre­
zydenta (ministrów delegatów, celom zaciągnię­
cia autentycznych wyjaśnień w kwestyi pol-

) h  silsi.nM* OtLii-S iwŁiŁs*
(Tel. c. k. Biura koiesp.)

Berlin, 21 listopada.
Bitwo W olffa  ogłasza: Wieika główna kwate­

ra, dnia 20 listopada 1916.

Zachodni teren wojny.
Grupr wojsk bawarskiego następcy tronu ks. 

Rtuprechta: Angielska działalność działowa była 
wczoraj naogół mniejszą, a tylko silną na obu 
brzegach Ancre. M'ędzy Serre 5 Beaumout oraz 
na nasze pozycye na północ od Miraumonf skie­
rowano araki które przy cbfkych stratach się 
rr zbity. W  walce na ęranaty reczne wyrzucał 
nasz pułk piechuty Anglików 7, zachotniiej ezę- 
ści Graindcouri.

vv  l-rzecrwudci zeniacJr w ostatnim tygodniu 
wzięliśmy dc niewoii 22 oficerów i 900 żołnierzy, 
oraz zdobyliśmy 34 karabinów maszynowych.

Ponownie próbowali Francuzi z p ółnocnego 
zachodu y/targnąć do lasu St. Pierre Vaasi, aso 
został odrzuceni jakkolwiek atak, wykonany 
świeżemi silami, przygotował silny ogień.

Wschodni teren wojny,
Tront wojsk gen.póio. marszałka fes. Leoiool- 

da bawarski,gó: Przy silnym mrozie była dzia­
łalność bojowa wszędzie słabą.

Front wojak generała pułkowrrka arcyksięcia 
Karola: Nasze operacyc na froncie rosytsku-ru- 
muńsfehn mają planowy przebieg. Na póbiocny 
wschód od Catnpolung wyczerpali Rumuni w co­
dziennych nadaremnych atakach swe pomiesza 
ne związki.

Bałkański tererr wojny.
Grupa wojsk generała -polnego marszałka 

JlackenBOina: W Dobrudży i wzdłuż Dunaju aż 
( j o  po-tu Cdtina na wschód ce.i Siiisrryi ogień 
działowy. - ”

Macedoński front wojskowy: Zajęcie nowych 
pozycyj na północ od Monastyru odbyło się bez 
przeszkód ze strony nieprzyjaciela. Nowe nit- 
mieckie siły dotarły du strefy bojowej. Na fron­
cie IRogleny odparli Bułgarzy ataki serbskie ko­
ło Bahova i Tushi.

Pierwszy generalny kwatermistrz 
L u ć e n d o r i i .

ludniowoj swej części jest jednym oibrzmnm) 
magazynem zboża, a w północnej części kryje 
bogata źródła naftowe.

^ a rb p lu f ig  v g ;m  dział.
(Teł. wł. ,,Nowej Reformy”).

Bu lapeszt, 21 listopada. 
sPester L loyd« donosi z Berlina: Dziennik: 

rosyjskie donośną, że Catr.polung znajduje się 
pod berpt? redrJem działaniem artyleryi nie­
przyjacielskiej W  mieście wybuchły wicfitle 
pożary.

Walki, toczące się w  okolicy rzeki Aluty 
wzmaga ją się. Nieprzyjaciel cdr.i OS*ł rJ7-a*Z czne su­
kcesy. Po dwudniowej, zaciekłej walce wojska 
nieprzyjacielskie obsadziły C2łą grupę wzgórz, 
na których znajdowały się silne lartyTkacye* 
zepchnąwszy z nich wojska rumuńskie.

Rsman Dmowski i tow. 
wobec niepodfeglośei PoisKi.

»BasIer Nachnchten« i »Neuc Zurrelier Zel 
ogdaszają następujące o-

W o j n a *

K flsnu a ii B B S ffo -e iiie il.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Wiedeń, 21 listopada. 
Urzędowo donoszą dnia 20 listopada lOlG:

Wschodni teren wojny.
Fromt wojsk generała pułkownika arcyksięcia 

Karola: Operacye przeciw Rumunii mają plano­
wy przebieg.

t-urig* z dnia 12 bm. 
świadczenie:

Dnia 5 listopad? ogłosiły wind ze okupacyjni 
w  Króleatw-ie Polskicm proklamacyę, w której 
zapowiedziano rozstrzygnięcie losów Polski, za- 
pomocą umowy pomiędzy cesarzem niemieckim 
a cesarzem Austryi.

Jakkolwiek ta pruklamacya zapowiada utwo­
rzenie lvróle»tTwa Polskiego, uważają podpisani 
zagranicą bawiący Po-lacy wszystkich częśca 
Polski za stosowme zarówno w swo'jem im-enin, 
jak 1 w mieniu tych swoich redanów, którzy 
nie posiadają m cyn oś ci swobodnego wypowie­
dzenia się, oświadczyć co następuje:

N a r ó d  p o l s k i  j e s t  j e d n o l i t y m  i 
n i e p o d z i e l n y m .  Jego dążenie do własne­
go państwa obejmuje wrs z y s t k i e  t r z y  oz© 
ści Polaki i bez zjednoczenia ich, nie może by4 
zadowolonym. Tego zjednoczenia oczekują P »  
lacy w pierwszej linii od obecnej wojny, od tej 
wojny, któr,, jwstawdła- hasło wolności i niepo­
dległości ludów.

Zapowiedź utworzenia państwa wyłącznie 3 
okupowanego terytoryum, a więc wędaeznie j 
je.dńoj części Polski, nietylko. nie zadawania tyct 
dążeń, lecz, na nowo potwierdza fakt podziału 
Z chwilą, gdy Niemcy i Austwi-Węoyy rozdrab­
niają siły narodu polskiego, skazują to przyszłe 
państwo polskie na bezsiłę i czynią je  n a r z ę ­
d z i e m  s w o j e j  p o l i t y k i .

N.e podając dokładnych zobowiązań co d< 
zasadnicz} ch -warunków istnienia przyszłegt 
państwa, którego zależność od siebie jednak 
akcentują,, żądają Niemcy i A  astr o-Węgry od 
Polaków wystawienia a r m i i .  Ta armia ms 
być jako silu pomocnicza obcych wojsk, pod­
porządkowana obcym celom, ma wałczyć zź 
■obcą, nie za własną sprawę. Pomimo wszystkich 
pozerów, które mają przysłonić ten fakt i jegs 
cel, pozostaje jasnem: obejść prawe międzyna­
rodowe

W  lyoh wmjskowy-ch zamierzenia oh Niemiec a 
Amtm-Węgier wodzimy dla narodu polskiego 

o ł n n iw y w o n o w e g o  n i e s z c z ę ś c i a ,

Z ajtfóH i porhód w Rtirnanil.
(Tel. wł, „Nowej Reformy”).

Lugaiio, 31 listopada.
Paryski korespondent >Corricro dcl!a Sera« 

donosi swemu pismu:
W  paryskich kołach politycznych i wojsko- 

yrjłCih utrwala się. coraz silniej przekonanie, że 
z powodu poważnego położenia w Rumunii nie 
należy się już oddawać żadnym złudzeniom. —
Nieprzyjacielowi udało się 'wokić we froncie ru w  ich politycznym czynie nowe potwierdzenie 
ntuńskim w Wołcszczcźnie azeroki wwłom. —  rozbiorów Polski.
Wprawdzie nie grozi bezpośrednio n W .p ie -  f Dmowski Kazimier? Mui-yan Dzierży- 

1 . , . . kraj Morrncski, btarusltrw Idasicwicz, \Vadaw
czeiist.WiO izalama ó iłoszczyzny tpraerz wojska QqSiorou'ski, Hipolit Kor-ńn-MUews!d, Jan Jor-
11 ieiprzyjacieMdo, ale sytuacya zna jduje się już dan-Rozwadoicski, Józef kniaź z Kozielska Pu-
w stadyum kryfyczncm. Nieprzyjaciel, zdaje się, zyna, Zygmunt Laskowski, Jan Modzelewski,
naciśnięto przez wojska rosyjskie, zrezygnował Stefan Lutansim, Jap 0orłowski, Erazm Piliz,
z wykonania planu strategicznego, posianowił ^ d ra e j  bi. Zybe~g■ P M lt, Konstanty hr. K oel.

, . .  ,oniu,™aitń i , - , ,  • , 1‘loteT, J on Ttosen, Maryan Seyd-a, Leszek Tar-natomiast przepiowadzić kampanię, celein w \r - 1 1 7  , * r. , , . - -, . , \  ... , 1 ł  ?iGira-Malczewski, Gttstaw ja r Taube, nazi
zyskania bogactw Wołoszczyzny, (która w po-, mierz WoźnicM, Maurycy kr. Zamoyski.

s a s L y O i i t

8 (Ciąg dalszy).

ni
W  akcie abdykacyj 11 ym (11 kwietnia 1814) 

pokonany dyktator Europy zastrzegł powrót 
wojska polskiego z bionią w ręku do kraju.

Jeżeli jest *armia z bronią w ręku«, to milsi 
być i państwo, któremu ona służy, sprzymie­
rzeni zwycięzcy Napoleona, przyjmując jego 
waruńek. mimowoli (można powiedzieć: nieo­
patrznie) stwierdzali dalsze prawo do życia 
Księstwa W’ arszav;skiego. A  przecież istnienie 
jego nie leżało w interesie ani Prus ani Rosyi. 
Prusy chciały odebrać swoją » własność^., car 
‘Aleksande- pragnął jeszcze dalej posunąć się 
w środek Europy, »w  nagrodę dla Rosyi za jej 
ofiary otrzymać taką granicę^ wojskową. ktÓ Ta- 

oy ją zabezpieczyła oG napaści* (słowa instru- 
kcyi Aleksandra danej Nessolrodemu).

Już w Paryzżu wszedł w  rokowania z genera­
łem Dąbnowskim. Krasińskim i W^ielhorskim, 
udzielił posłuchania generałowi ■Sokolnickiemu 
i pułkownikowi Szymanowskiemu. Brata swego 
Konstantego mianował wod-zcmi armii polskiej. 
Koleiotował Kościuszlcę, przyrzekał mu całą 
Pohkę do Dzwiny i Dniepi.i.

Z jego polecenia przybył Dąbrowski do War­
szawy, aby » zebrać szczątki wojska i powię­
kszyć siłę zbrojną narodową*. Organizacya je ­
dnak utknęła. Wojsko w osobnem piśmie zapy-,

tywało Dąbrowskiego, po co się uzbrajać każe. 
Po co i dla kogo? Młodzi wojskowi zawiązali 
tajne stowarzyszenie ^prawych Folaków*. Sa­
ma komisya wojskowra dostrzegała tendeneyę 
» odosobnienia wmiska od narodu*. Kiody pod­
czas kongresu wiedeńskiego zanosiło się na c y ­
buch wojny między » sprzyniierz jnymi * a w. ks. 
Konstanty po naradzie z No-wosiłcowem parł 
do  ̂przyspieszenia organizacyi, część komisy i 
wojskowej ustąpiła (gen. Kmaziewicz, Woy- 
ozynski 1 Paszkowski). Sfałszowano wówczas 
ad j  oc Het Kościuszki, w któiym niby'*zglaszal 
3iQ ao zło; mia orzysięgi »królow i« Aleksandro­
wi i oświadczał, © gdyby z.amiarom imperato­
ra sprzeciwiły się mocarstwa, stanie do walki 
pod jego rozkazami.

Położenie rzeczywiście było dziwaczne. W  
kraju okupowanym, którega/monarchę interno­
wano, tworzyła dę armia pod wodzą w. ksieda 
rosy jskiego. Nie dla Księstwa, ho to d e f  a c t o 
istnieć przestało, nie dla Polski, bo toj jeszcze 
nio było. A  jeżeli będzie, to nikt jesze^o nie wie­
dział jaka. Zagadką były jej granice, ustrój, 
stopień niezależności, stosunek- do mocarstw 
rozbiorowych. Ogólniki Aleksandra, że -odbu­
duje Polskę*, że pracuje dla jej »szczęścia«, 
nie dawały żadnej gwarancja i niczego nie wy- 
jaśniały.

Skąd zresztą kraj miał wiedzieć, 00 i jak się 
stanie, kiedy nie wiedzieli o tem sami kongre­
sów cy. Sprawa Po Ibid przez październik, listo­
pad i grudzień 1814 ani na krok się nie posu­
nęła. Targi o nią nie doprowadzały do wyniku. 
Francy* i Anglia obłudnie podejmowały myśl

wskrzeszenia Polski w  dawny cli jej granica cl: 
przed pierwszym rozbiorem, a.Ibo zupełnego po­
działu Księstwa i powrócenia do granic trze­
ciego rozbioru —  wszystko, albo nic. Nie cheia-1 
ły dopuścić do wzmocnienia się Rosyi, w czem. 
irn pomocną bj la ikastrya...

Sprawa saska zaogniła położenie. Aby urato­
wane choć połowę Saksonii dla Fryderyka Au­
gusta, poświęcono Polskę. Aleksander też ze 
swmj strony poczymii ustępstwa1).

Traktaty co do Polsłd, "awaarto między Ro- 
syą, Au&tryą i Prusami podpisano 3 maja 1815 
r. Prusy otrzymały z Księstwa Warszawskiego 
dcpai-tamenty poznański i bydgoski ze Skrawy 
kami wmjewództwa kaliskiego (005 mil kw\), 
Austrya Wieliczko z kilkunastu milami »spro- 
stowania granic*, Kraków* z obwodom 23 milo­
wym został wolnym, niepodległym i ściśle neu­
tralnym*, —  z pozostałych zaś ziem (2216 km. 
kw.) Księstwa utwmrzono konstytucyjne Króle- 
srwo poiskie, złączone na zawsze z  liosyą pod 
bei-łom jej monarchów. W  oryginale to brzmia­
ło: »Kfi;ęstwo Warszaizskie z wysączeniem czę­
ści..- połączone je&t z  cesarstwem rosyjskiem. 

'Połączone zaś z ni cm będzie niixxko\vnie przez 
swą koustytucj-ę 1 posiana ne na wieczne czasy

1) Dzieje założenia Króle c«a poLkicgo w roku 
1815, jego organizacyi i  piea >vszych chwil jego by­
tu, omawiani szeroko w fliujjej świeżo wydanej 
książce pt. „Utworzenie LtfMestwa Kongresowe­
go” . (Kraków 1916). Sarną walkę i szach erki dy­
plomacji przedstawiłem w fejletonach „N. Refor 
my“ , r 1915, nr. GOI—012.

'przez Naj. Cesarza Wszech Rosyi, Jego Dzie­
dziców i Następców. Jego cesarska mość za­
chowuje sobie nadać temu krajowi (E t a t )  ma­
jącemu używać oddzielnej administracji, roz­
szerzenie wewmętrzne (e x t en  sn o 11 i n t e - 
ri,©© t e )  jakie uzna za przyzwoite. Przybierze 
do innych totołów króla (cara) polskiego, sto­
sownie de obrządku (protocole) uży wanego i 
zachawj*wanego w tytułach przywiązanycii do 
mnych Jego posiadłości. Polacy poddani każ­
dej r e s p e c t i  v e  irjasokicj strony kontraktu­
jącej, otrzymają reprezentacyę i ustawy naro­
dowe zastosowane do formy bytu politycznego, 
jaką każdy z rządów, pod którym zostawać bę­
dą, nadać mu uzna za pożyteczne i przyzwoi­
te*. Wiemy, jak ta »przyzwoitość« w  praktyce 
wyglądała. ' •

Jeszcze traktaty nie zostały podpisane, a już 
pędził do Warszawy kuryer z listem Aleksan­
dra do prezesa senatu. W  liście tymi, ogłoszo­
nym 7 maja zawiadamiał jyjyskrzesiciek, żę 
» czyniąc zadość życzenium axa.rodu«d wzią' -tj*- 
uil króla polsiaego. ^Królestwo polskie —  pi­
sał —  będzie połączone,(z )Oesarstwcm rosyj­
skiem węzłem właściwej ( p r o p r e )  konstytu- 
evi«... Kiedy* nie można było -wszystkich Pcia- 
ków pod jednein połączyć berłem, car usiło­
wał osłodzić Polakom przykrość rozłączenia 
( l e s  r i g e u r s  d o  l e u r  s e p a r a t i o n  i 
otrzyonae dla n id i spokojne używanie narodo­
wości*...

Poezya ta przetłumaczona na prozę mówiła: 
Zniosłem niezależne Księstwo W  irszawskie, ob­
ciąłem je, pozbawiłem je Poznania i Krakowa

i przyłączyłem ie do Rosyi w  kształcie pań­
stewka konstytucyjnego.

Ustaliło się u nas mniemanie, szerzone przez 
publicystów mało z przeszłością zaznajomio­
nych,, a nawet przez niektóiyeh historyków, 
biorącj'ch pozory za fakly. że owo »w„krzesze- 
■niej Polski* przez Aleksandra, przj-ięło społe­
czeństwo z entnzyazme-m. Już bez badania spra­
w y należało wątpić, czy eiRuzyami mógł zapa­
nować poza Kongresówką, a zwłaszcza wśród 
tych, których oderwano od całości, stanowią­
cej Księstwo Warszawskie A le poza tein są 
niezbite dowedj, że i .^wskrzeszeni* Polacy u- 
ważali za r-ios to, co się stało, oczywiście prócz 
niepoprawnych optymistów i optymistek, oraz 
garstki tych, co jeszcze tsierzyli w dalsze za­
miary w »Dźwinj', Dniepry* Aleksandra. Łan- 
skoj donosił carowi ,żo » ogłoszenie listu cesar­
skiego nie wj'warło takiego wrażenia, jakiego 
spodziewać się należało«.,. Pdacj* pragnęli 
państwa samoistnego w szerokich granicach. 
To, co się stało, zasmuciło ich (p o ru r a c z y - 
ł o u m y ). Bjdi przjrjażni Rosjmoom, póki mich 
nadzieje. Przestrzegał, że >w żadujun wypad­
ku na Polaków liczyć irc  można*... Pogląd 
I.amskoja stwderdza aghacya. jaką prowadzo­
no przeciw »napoleonistom*. Gwiazda Napole­
ona długo jeszcze świeciła u nas, choć zgasłą 
na niebie Francyi«. »N ie  nain —  pisał pózmej 
Brodziński —  było sądzić, czy był on piekła 
czy nieba zesłańcem: nie będąc naszym zbaw­
cą, -był naszym mścicielem*.

C. d. n. Kazimierz Bartoszewicz.
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„V-oosi.~ehe ZeUuj*7** pod tytułem „Taj­
ny unoraoryirł polski*1 przynosi pod datą 
18 t-m. następującą kprrespondeucyę z 
Bema w Se.wajo.aryi;

Jak gtęboko i stanowczo, mimo wszelkich 
zaprzeczeń, oddziałała proklamacja- państwa 
polskiego także na zbliżone do koalicji koła 
polskie, o tem świadczy tajny mcmoryał polski 
p r z e z n a c z o n y  d l a  f r a n c u s k i e g o  
r z ą d u  i p a r l a m e n t u ,  a pochodzący z ło­
na tych Polaków, ż y j ą c y c h  w  P a r y ż u ,  
którzy utrzymują przyj izne stosunki ze stron­
nictwem rad yk a ł nem. Memoryał nazywa pro- 
kiaenacyę »n a j  p o w a ż n i e j s z y m  w y ­
p a d k i e m  o d  p o c z ą t k u  w o j n y * .  Pta- 
toniczne rozstraisania prawości i lojalności te­
go aktu nie zmienią już wcale położenia, które­
go niebezpieczeństwo polega na wrażeniu, wy­
warłem na masy narodu polskiego, tudzież na 
werbowaniu wojska polskiego. Mocarstwa za­
chodnio oddają się najszkodliwszemu złudzeniu
00 do star.u rzeczy w  Polsce, a to ma jedynie 
ten skutek, że udaremnia konieczne zarządze­
nia. Jako patryotyezni Polacy, czując głęboką 
cześć dla sprawy koalicyi, autorowie mereorya- 
łu poczuwają się do wypowiedzenia najpełniej­
szej prawdy. Nastrój obecny w Polsce otrzymu­
je cechy od następujących trzech okoliczności:

1. Polacy n i e w i e r z ą w u r z e c z y w i s t- 
n l e n i e  p r z y r z e c z e ń ,  d a n y c h  p r z e z  
w. ks.  M i k o ł a j a  M i k o ł a j e w  i c z a. Je­
go manifest stał się martwą literą i został oba­
lony przez tajne instrukcje dla gubernatorów, 
przez bezwzględną ru?vfikacyc Galicy i. przez 
zbyteczne zniszczenie Polski, przez przymuso­
wą ewakuacyę mi'i,o nowej ludności polskiej, 
przez u trzymanie w mocy wszystkmh praw 
wyjątkowych przeciwko Polakom itd.

2. Polacy n : e p o p r z e s t a n ą  na  a u t o  
n o m i i, lecz dt zmagają się jednomjbhnio n i e- 
za w is  ł o ś  c i, mają bowiem to przekonanie, 
że biurokracja rosyjska trwać będzie przy 
swcrich tradycyjnych metodach i ze każda przy­
znana autonomia z n i k n i e  tak samo, jak w 
r. 1815 i w  r. 1862. Długotrwałość wojny i roz­
miary katastrofy" są ula Polak o w wskazówką, 
że wojna, obecna musi im przyrdeść rozstrzy­
gnięcie dziejowe, gdyż sposobność do spełnie­
nia ich riarzen narodowych ju ż  n i g  d y  n ie  
w r ó c i .  Jeżeli Polacy na początku wojny 
chcieli się trzymać przyrzeczonej mi autonomii, 
to obecnie wszystkie party o polityczne 1 
wszystkie klasy społeczne żądają w y ł ą c z  
n ; e  n i e z a w i s ł o ś c i ,  która jest jedynem 
odszkodowaniem dla mcii za zniszczenia wo­
jenne

3. Polacy już n i e  m a j ą  z a u f a n i a  d o  
z a c h o d n i e j  d e m o k r a c y i .  Jeżeli Pola­
cy początkowo przyjęli manifest z ufnością, to 
jedynie dlatego, że byli przekonani, że Anglia
1 Francya insmrowały te przyrzeczenia i że te 
dwie demokracye będą energicznie popierać 
sprawę polską. Wypadki wojenne odebrały im 
rwchło wszelką iłuzyę 4 wykazały, że rosyjskie 
obietnice były tylko manewrem strategicznym 
i że Aiigłia i Francja nie p o s i a d a ł y  a n i  
d o s t a t e c z n e j  s w o b o d y  d o d z i a ł a  
n i a, ani koniecznej powagi, ażeby przeprowa­
dzić obiY-nę interesów trokkich. Tylko opini 
publiczna we Włoszech wypowiedz i ar a się ja­
sno i sta nowczo za wolną i niepodległą Polską

Wstrzemięźliwość i  milczer.ie. które sobie mo­
carstwa zachodnie —  dobrowolnie, ozy też 
nie —  prz^-wcdly w  odniesieniu do Polski, zo­
stały pTzez mocarstwa- centralne wyzyskane w 
podz.wie.iiia godny sposób i postawione jako 
klasyczny dowód, że koalicwa postanowiła losy 
Polski złożyć w ręce biurokracyi rosyjskiej. Mil 
czenie, nakazane prasie francuskiej i amrM

sła-w, Bogdałski Maryan, pogański Ma-rcim. Dziu- i monstrator, p. Tadeusz Łopkowski, .medyk, przy 
rzyńsfci Roman, Grzybisz Józef, Granberg, Gugul-j dzielony przez komendę Legionów ; techniczną stro- 
ski FiancdszeK, Janusz Antoni, Klimaszewski Mi- j nę tkuracyi wykonują p. Stefania Sikorska, p. L. 
chał, Eoeiborowski Rudolf, Kow alozy Jan. K ow a ’ Angeius, p. Wiśn-iewski, p. Wiarterówna i cały za-

Kancelaryę 
jest u pra-

chaj koalrcya ogłosi wspócnie uroczyste oswńad- 
czenie co do Polski, w  którem jasno powie, że 
jednym z głównych jej celów wojennych jest 
przywrócenie Polski niezawisłej .pod gwaran 
eyą m ocarstw . Kładziemy szczegó ln ie jszy  na- <Władysław, Kosicki Bronisław, Mt hałski Jerzy, stęp uczniów szkoły dentystyoz-nej. Ka 
cisk na wyr a-z »iric zaw isłość «  —  jodynie możh Michalski W ładysław, Muller Adolf, Nowak J u- i prowadzi p. Kamooku, cizynoą również jes(
w y dla narodu polskiego. Wyraz » autonomia* 
będzie- dla Polaków całkowicie obojętny i obu­
dzi jeszcze silniejsze podejrzenie pułapki dy­
plomatycznej. Domagamy się także charakteru 
zbiorowego dla tego oświadczenia, gdyż dekła- 
raeya samej R-osyi nie znajdzie wiary w Polsce. 
Taka jedynie deklaracja dałaby Polakom po­
nowne zaufanie do koalicyi i  wśród narodu 
wywołałaby ruch w kierunku oporu- To jest 
ostatnia karta, którą ma jeszcze koalicja  w 
swoich rekach, a jeżeli * Paryż wart jest n>szy«. 
to Polska warta- jest jasnego i dokładnego o- 
świadczenia koalr-eyi, która najpieiw obudziła 
polskie nadzieje narodowe.

Tyle mówi memoryał —  pisze »Vossisehe Zei- 
•fcung —  który dowodzi, że Polacy przychyl ri 
Rosyj którzy zwrócili się za pomocą manifestu 
przeciwko proklamacji niezfwisłcj Polski, są 
^generałami be/, armii*. Godną u warg i jest oko­
liczność, że S i e n k i e w i c z  tuż przed swoją 
śmiercią odmówił podpisania przedłożonego mu 
manifestu msofilskich Polaków i w  rtajwyższem 
uniesieniu zawołał: » T o  j e s t  p o d ł o ś c i ą
(Gemembeit) p r o t e s t o w a ć  p r z e c i w k o  
p i e r w s - z e m u  p r o k l a m o w a n i u  P  o 1- 
s k i n i e z a w i s ł e j« .  Ostatnie jego słowa by­
ły wyrazem żalu, ż e n i e  u j r z y  n i e z a w i ­
s ł e j  P o l s k i .  Prawie bezpośrednio po wypo­
wiedzeniu tych slow nastąpiła śmierć.

tóUBz, Ostrowski Karol, Pałka otanisław, Paśko cy kancelaryjnej parni profesorowa Łepkow*ka. Am- 
Tom*sz, Pączek Wawrzyniec, Frzeslowski Tomasz,|bula-toryum zwiedza -cały szereg wybitnych człon- 
Broohwśez Wojciech, Stasz Kazimierz, Stełmas.e ków Legionów polskich, dając wyraz najwyższemu 
wicz Zygmunt-, Tokarczyk Jan, 'Werner Bronisław, uznaniu i podziwu tak dla mezmicrnńf wysokich

Witkoś, W yszyński Mary.ai 
12-tu bezimiennych żołnierzy Legio-nów polskich.

To obejrzeniu pomnika udano się do kaplicy, 
znajdującej się tuż obok cmentarza, gdzie ks. bi­
skup Banduwki odprawił uroczyste nabożeństwo, 
pcczcm krótko przemówił w  następujące mniej 
więcej słowa:

„K to  kocha i umiera, ter nie ginie, czego dowo 
dem jest chociażby tych 46 bohaterów tu pole­
głych. Z życia śmierć się rodzi i odwrotnie, żyją, Rowie, 
gdy umierają.

technicznych zalet zakładu, organ izacji, jak i dla 
obywatelskiej, pełnej poświęcenia pracy prof. Łep- 
kowskiego i całogo jego poraonalu.

MjMmgEaŁUłUjjggggaaisiga BtłR̂ a*raw»aBreaa - ~x?

Kraków, 21 listopada.

Uczczenie pamięci Henryka Sienkiewicza w Kra-
Komisye parlamentarne wszystkich grup

rackic XVIIT. wieku i ich wyraz w  polskiej litera­
turze*. W  środę wykład dra Antoniego B e a u p r l  

o teatrze.
Przedstawienie w ezpualu. W  szpitalu twierdzy. 

Nr, 4 na oddziale II odbyło się dnia 19 b. m. przed­
stawienie amatorskie, wykonane silami chorych, 
przebywających w  tym szpitalu. Odegrano dramat 
w czterech aktach lir. Starzyńskiego »  Gwiazd a 8y- 
beryi*. Sztuka, jak na teatr amatorski trudna i 
trzeba przyznać, żo młodzi artyści amatorzy, sta­
nęli na wysokości swego zadania. Akcya toczyła 
się żywo i niektóre miejsca sztuki prawdziwem 
tchnęły uczuciem, to też publiczność, która w y­
pełniła salę po same brzegi, g on go  oklaskiwała 
grę aktorów. Na przedstawieniu obeonemi byli: 
komendant szpitala lek. sztabowy dr M o h 1, fag. 
lek. pułkowy dr M a j e w s k i ,  lek. pułkowy dr 
W  a r z e s z k i e w i c z, kapelan szpitala ks. P  i e- 
c h n i k ,  szel oddziału dr P i a t k o w s k  i i wielu 
innych.

W  międzyaktnch p izygryw ala  orkiestra rr.ando*

4,*
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skitj co do Polska, k-onfit-krsfca artykułów Mae- 
t er i inka i innych wybitnych osobistości na. rzecz 
Polski, zas-z.kodz.ily w Po lsce  sprawie koa-licyt 
■wytrącając broń z ręki jej zawołanych przyja­
ciół, skutkiem czego w Polsce stała się niemoż 
j!W;j jakakolwiek propaganda na korzyść koali 
cyi. Nie można się dz:wić, że pośród takich oko­
liczności cała bez wyjątku Polska, s t r a c i ł a  
w r e s z c i e  w z u p ą m o ś c i  z a u f a n i e  w 
d o b r e  z a m i a r y  z a c h o d n i e j  demo  
k r a‘c y i.

Jeden z najwybitni ejszych kierowników naro 
il-owego ruchu w Polsce® określił położmie w 
naź tignijący sposób:

»0d  koalicyi nic mamy się już n. i c z e g 
s p o d z i e w a ć  Po tylu uroczystych oś w i a-d 
e.zenlach na korzyść Belgii i Serbii, nie znąkt 
zła korlieya ani ’/-dnego słów?, na korzyść m  
szą. Prócz tego zabronili ophiri publicznej zaj- 
mowiwda się Polsku To iest jasnym dowodem, 
że jeżeli koałkyu myślała pew nego czasu o zjed­
noczeniu Polski, to działała tak nie w celu od­
budowania Polski, lecz w  celu opłacenia w ja ­
kikolwiek sposób współdziałania Rosy i. Usado­
wienie fiurokracyi rosyjskiej we wszystkich 
krr.l-eh polskich byłoby/ pogrzebaniem naszych 
marzeń narodowych. T o j e s t  ś m i e r ć  be z -  
w a r ti n k o w  a dla nas śmierć dla wolności 
Europy*.

Taki jest nastrój duchowy Polski w obecnej 
chwili. Skutki jego mogą być bardzo poważne. 
Naród polski wierzy już tylko tym, k t ó r z y  
d a j ą  mu ' a k t a  i r z e c z y w i s t o ś ć ,  a 
nie przyrzeczenia wątpliwe Proklamacja nieza- 
wi logo państwa polskiego —  od  k o g  o k o I - 
w i e k  f b a d ż  p o c h o d z i  —  jest wtieikim 
ak! em i wielkim krokiem naprzód w kierunku 
avy sw obodzenia. Magiczny wymaz »niczav.rislość«! 
wywoła nadzwyczajne wrażenie pośród mas na­
rodu polskic-go. Pewien wielki mąż stanu fran­
cuski, będący zarazem ściśle wierzącym katoli­
kiem, powiedział niedawno: >Gdyby szatan we 
własne; osobie przyniósł mi szybkie zwycię­
stwo, nie wahałbym się uściskać go«-

1-Narod'wi, który przez 150 lat walczy7! o 
r c-za wisi ość i cicrp-ał, a widzi, jak go opuścili 
ci, którym w zupełności zaufał, nie można czr- 
nić zarzutu, jeżeli chwyta za pierwsze udziele­
nie wolności, Die bacząc od kogo pochodzi ta 
wobiość i czy ni-e iest małą. Jeżeli manewrowi 
niemieckiemu n ic  z o s t a n i e  n r z e o i w - 
s t a. v/ i o n y  k o n t r m a n e w r (!\  to skutki 
będą bardzo poważne. Wyrazem »niezawisłośc« 
Niemcy i Austryacy uzyskają więcej, niż 
800.000 żołnierzy.

Jeszcze jedno pytanie równie ważne Jla koa- 
iicyi, jak i dla Polski: Jakie btulzkt położenie 
tych 400.0Cd żołnierzy pobkich, którzy jeszcze 
służą w armii rosyjskiej i tworzą najskiwmiej- 
rae pułki? Czy wysłani zostarą przeciwko per­
skim chorągwiom? Czy nie pójdą na Kaukaz, 
ażeby zapobiec!z rozprzężeniu armii rosyjskiej?

Dzisiaj można jeszcze przy/wrócić dawne polo- 
śeoie (? ’), ale tylko ladykalneml środkami, 
Calcż oółśr&di-i ;::ż nie uazvnża wrażenia. NI->-

' ..
>Dziennik Kijowski* z dnia 4 listopada 

podaje następujące tzezegófy o konflikcie 
pomiędzy blokiem dumskim a min. Pr o-  
t o p o p o w e m :

W  miesz-kanm p. M. ltedz-ianii przed paru 
dniami odbyła się narada p. A . Protopopowa 
z posłami d-o Dumy. Byli obecni: Dmrteuk, Sa­
wicz, Eogeliiardt. hr. Kaipnist, ernz pp. St-eańp- 
kowskij, "kilulkow, S-zmgarcw, Sw ilgił, Kru- 
- pi ccs kij i Ciziohaczew. W  kwestyi ipuwircia p- 
A. P r o t o p o p o w a  przez blok nastąpiła ta- 
■ka wymiana zdań:

M i 1 u k o w ośrwiidczył, że przedstawiciele 
bloku zapatrują się na większość Sipraw inaczej 
niż p. Protopopow. Fak-t-y, które zŁszły po no- 
minacyi p. Protopc^powa., wywaiły na apołe^ 
czeiistwifi niedodatnie wrażenie. Dlatego blok 
nie może okazywać p. Proiopopcwi .poparcia 
Szulgin podkreślił, że p. P r o t o p o f i o w ja 
ko poseł i wiceprfezydefft4 Dumy cieateyi się ipo- 
wragą, ale jako człowiek rządu i minister, rae 
podzielający poglądów7 większości Dumy, wiol 
ką powagą cieszyć się nie może.

P r o t o p o p o w  odpowiedział, że opinia 
ogółu inaczej zachowuje się wobec nicero. Oo- 
do-iennie przymhodzą do niego setki ludzi z 
prośbami o pomoc i pomoc te  o trzymują. W włó­
cznie są imi.ego zdam*, ajrżli po?lov--ie. —  Je- 
f r e m ó w  podkreślił., że większość Dutmy zaj­
muje inny pmaikt widzenia. Postępowcy, k tó ­
rych  7joai.ie wypowiada Jetremo u, sądzą, żepo- 
jedyteza osoba* nie może wmafriic po’ ity7ki rzą­
du i wyprowadzić kraju z s y tu a c ji obeenej. 
Jest jedtio w y jśc ie  —  to zmiana systemu rzą-
dzwiia. *

R o d z i a n k o  oświadczył, iż pcdzieta  zda­
nie Jgfremowa i przypuszcza, k wśród obe^ 
cfiycłi niema»z nikego. któby n yślał inaczej.

P r o t o p o p o w 7 odpad wówczas: WkSo-
czole na poparcie Dmry liczyć ni® nw żna. ąuę 
więc sam —  prowadził akcyę.

M i l u k o w  spytał, czy7 te oz-naicza, że 
-p. P r o t o p o p o w  będzie praco-wać beiz Du­
my? Na to minister odroekł, iż był i pozostanie 
-przy/ja-cieAein Diwny i że niema zamiaru utru­
dniać jej prac.

W  rza.ńe rozmowy p. P r o t o p o p o w  sa 
znaczył, że po jego nominacyi G r e y  i D o- 
s c h a n o 1 w lisf-ącn, nadesłanych mu, bardzo 
wwoko cenili jego nwi-.uacyę.

W  końcu rozmowy P r o t o p o p o w  zazna­
jomi! zebranych z planem akc-yi żywńośeiowei 
Niic nowego pkni te* nie za w ie>ra; 6ą b< rzeczy 
ogłcozo-ne już w prasie. Narada trwała do godz.
4 rano.

„Ci, którzy -tu spoczywają, idąc na ten bój stra­
szny i wielki, szli w iein przekonaniu, .że gdzie po-

Rady miejskiej zebrały się wczoraj po południu j linfetów. Przy wojściu, odbmrano dobrowolne da-
pod przewodnictwem prezydenta miasta i uchwali­
ły  na wniosek prezydyum uzupełniony w  ciągu

święcenie i ofiara, tam grób. — Ten -grób, to nie- J dyskusyi następujący sposób uczczenia pamięci 
zwykły grób — to grób tych, którzy porwali się do i Henryka Sienkiewicza: 1) odbyć uroczyste posie
Czynu wielkiego. Gdy Mojżesz się zawahał, Pan 
Bóg mu odpowtódziar, że ani on, ani naród jego 
nie ujrzą ziemi upragnionej.

„Ozy naród nasz miał wiarę w  zwycięstwo? —  
Nie. Wszak w roku 1863 podczas powstania tylko 
garnka zwyciężała —  lecz dzisiaj stało się inaczej, 
powstały Legiony poiskie, które pokazały, że je ­
śli się ma nadzieję i wdarę, to można zwyciężyć. 
Ci, którzy przez 2 lata swą krew i ofiary na ołt-arz 
walki o  woiną iniep-odJegłą Polskę przynosili swo­
im męstwem, bohaterstwem i rycerskim duchem, 
pokonali największego wroga. Legiony pokkio do- 
wriodly nam swoim tni-dean i znojem, że to nie po­
wstanie, lecz już Polska odrodzona powstaje przez 
najlepszych synów Ojczyzny; ton, kto cokolwiek 
.żuje, ten musi pow iedzieć7 kto kocha i umiera, 
ten nie ginie. Cześć tym poległym, którzy przebyli 
te katakomby, cześć tym bohaterom! ‘

Pc. przemówieniu ks. biskupa Bandurskiego, or­
kiestra górnicza z Bolesławia odegrała nymn ..Boże 
eoś Polskę**; nastęą/mc złożono mnóstwo wieńców 
na grobie poległych i za przykładem ks biskupa 
Bandurskiego zmówiono za poległych bohaterów7 
„G jcze naaz*7.

Porucznik Ż m i g r o d z k i  w  krótkiem przemó­
wieniu przedstawił obraz trudów7, z jakimi wal­
czyć inusialj Legiony polskie, oraz dziękował zgro­
madzonym przy grobie reprezentantom 1 go i 2-go 
pułku ułanów7, którzy w bitwach pod Załęzłe-m i 
Krzyw  oplotami walczyli ramię przy ramieniu z L e ­
gionami polskimi.

Inżynier M i n k i e w i c z  nazwał w swem' prze­
mówieniu Legiony polskie dziećmi nieszczęścia, 
których groby rozsiane są wśród gÓT, przełęczy 
karpackich, na Węgrzech. Wołyniu, wśród głazów 
i ruin.

W  końcu odczyta! wiersz, umieszczony na je ­
dnej z tablic pomniilia:

„ T y  Panie, który z "wysokości" i t. d.
Komendant obwedu olkuskii go pułkownik 

Iv w i a t  k o w s k i wzniósł okrzyk na cześć pole­
głych bohaterów, kładąc rm grób wieniec od ko­
mendy obwodowej z napisem: „Cześć poległym 
bohaterom**.

V, końcu przemówił górnik K r a j e  w7 s k i, któ­
rego zwierzchnik. Stanisław Paderewski, ponnrznik' 
Legionów polskiclą w  lyinjgrohle -spocz'/wa. Zarna- 
c/yl, że wszyscy górnicy kopalni, którą zai"ządzał 
ś. p. łożyn.or Stanisław Padarewski. wy-błćnili się 
na tę uroczystość, lecz brak cieplej odzieży7, stra­
szna niepogoda nie pozwoliła im na to. Orkiestra 
górnicza odegrała „Maisz Dąbrowskiego", oraz 
marsz pogrzebowy „W  mpgiki ciemnej'*, poczem 
wszyscy mszyli do donni. J, p.

Poświęcanie pomnika 
psległyoh psif Krzywopistami

Rćorcsp. własna „N ow ej Reformy” .)

Olkusz, 19 listopada. 

Dzisiaj odbyło się poświęcenie pomnika, 46-ciu 
żołnierzy Legionów ‘polskich poiegb c-h pod Załę- 

i Krzvw oplotami w dniu 18 listopada, 1914złom
roku. N a  uroczystości tej byli obecni: ks. biskup 
B a n d u r s k i ,  brygady er Piłsudski, delegacye ró­
żnych miast, s-kau-ci 7, Dąbrowy, Będziiu Giodżca, 
Sosnowca i  Olkusza, uczniowie o-lkn.duoj szkoły 
rzemieślniczej, straże ogniowe z Wolbromia i Olku­
sza. tutejszy komitet obchodowy oraz komendant 
obwodu ’ olku.-'.kiego wraz ze starostą p. Godle- 
ws kim.

O godzinie 10 m. 30 ramo wyruszono specyalnym 
pociągiem do Ra-brz*yn», a siamitąd Łownią do wsi 
Krzywoploty na grób poległych, skaiiei zaś i stra­
że ogniowe udały się pieszo, ótrasz-n; zamieć śnie­
żna byia powodem, że na uroczystość tę przybyło

tylko kiłkaset osób.
Po nrzybyciu na miejsce, udano się na srróo, 

gdzie oglądano pomnik, na którym umieszczone 
_ą 3 in a i murowe tablice z  mapisam-i:

I.

T y  Panie, który z wysokości 
Patrzysz, jak giną ojczyzny obroncc 
Prosimy Ciebie przez tę garstkę -kości 
Zap«d przynajmniej na śmierć naszą słońce 
Niechaj dzień wyjdzie z jak ie j satebios bramy. 
Niechaj nas, P-anie, widzą gdy konamy.

II.
Stanisławowi P a d e r e w s k i e m u ,  

porucznikowi Legionów polskich 
(kapitanowi wojsk rosyjskich), 

cichemu bojownikowi o wolność ojczyzny. 
Eugeniuszowi M e d y  ń s k i e m u, 
porucziiiłcow. Legionów7 polskich.

-14-om żołnierzom Legionów/ polskich, 
liohaterom w7alki o wolność Ojczyzny, 

poległym pod Żalę złem i Krzy wo-pdoiaini w dniu 
18 listopada 1914 roku w tej wspólnej mogue spo­

czywającym.

i h .

d/.enie Rady miejskiej we środę, dnia 22 b. m.,
0 godzinie 6 wieczorem, jako w  dniu pogrzebu;
2) pr7,cdstawić Radzie miejskiej wniosek urządze­
nia pogrzebu w Krakowie i z ł o ż e n i a  z w ł o k  
w g r o b i e  z a s ł u ż o n y c h  n a  S k a ł c e ,  
w  porozumieniu z rodziną zmarłego, z reprezonta- 
eyą Królestwa Polskiego i Wydziałem  krajowym;
3) nadać ulicy, przy której Sienkiewicz w Krako­
wie zwykł byl mieszkać, nazwę ulicy Sienkiewi 
cza i wmurować płytę pamiątkową w odnośnym 
domu; 4) zain icjować postawienie Sienkiewiczowi 
pomnika w Krakowie z 'odpowiednim udziałem 
gminy w  kosztach jego budowy. Na razie rozpisać 
konkurs na pomnik wśród artystów polsicich.

Ulicą Sienkiewicza nazwaną będzie część ulicy 
Straszewskiego od ulicy W olskiej do ulicy Kapu­
cyńskiej, a pamiątkowa tablica wmurowaną bę­
dzie w narożnym domu przy ulicy Jabłonowsk7'ch
1 Straszewskiego naprzeciwko »Goiiegium pliysi- 
cum*. Henryk Sienkiewicz bowdem w Krakowie 
najczęściej w tym domu mieszkał.

Skarga przeciw To w. Domu polskiego. Z Moraw­
skiej Ostrawy pisze nasz korespondent pod datą 
19 b. m.:

Ogłoszona swego czasu niewypłacalność Domu 
Polskiego w Morawskiej Ostrawie nie została do­
tąd usunięta, drobnenti ofiarami społeczeństwa Za­
ległych rat bankowych i podatków nie jest w mo- 
żnoś< i spłacić Towarzystwo Domu Polskiego, bo 
wynoszą one po dziś dzień 20.099 K  bez bieżących 
odsetek od wszystkich ciężarów hipotecznych.

Glćvi ny w ierzyciel Domu Polskiego. Bank hipo­
teczny w  Bernie, wniósł obecnie skargę przeciw 
Tow . Domu Polskiego, żądając n a t y c h m i a ­
s t o w e g o  zapłacenia zaległych rat hipotecz­
nych okrągło 13.900 K , Powstają nowe koszta z ty ­
tułu skargi, a żc Towarzystwo Domu Polskiego 
nie posiada potrzebnej gotówki, przeto w następ­
stwie skargi czeka Dom Polski nieubłagana p r z y- 
m u s o w a  s p r z e d a ż .  (św.)

T y le  nasz korespondent. Ogłaszając smutne ho­
roskopy tej polskiej kresowej pla.c-ówki, wyrażamy 
nadzieję, że może przecież znajdzie się jeszcze w 
Polsce filantrop-patryota, który w tej krytycznej 
chwili perspiaszy z ratunkiem.

Listy z Krakowa do okupaeyi niemieckiej w 
Królestwie. Yćuolc osób z powodu b*ądncj iuforma 
cyi poczęło wysyiać listy do Warszawy lv języku 
polskim. Ponieważ listy takie bywają zwracane 
nadawcom, albo niszczone, przeto zwracamy uwa­
gę interesów .myci że do W arszawy i okupacyi 
niemieckiej w Królestwie pisać w olno t y l k o  y> o 
n i o m i e e ku.

Posiedzenie miejskiej kom isji aprow.zacyjncj 
pod przewodnictw em pre-zydenta dra L e o ,  odbyło 
się wczoraj wieczorom przy udziale delegata Ada­
ma F o d o i o w i e z a, oraz licznych bardzo człon­
ków.

Po uchwaleniu zniżki ccii mięsa wieprzowego, 
cielęcego, wolowego, oraz wyrohów iruisaryikicb, 
omawiano sprawę założenia masarin miejskiej przy 

rzeź 
W
k i e g o ,  oraz przeprowadzeniu dyskusyi. uchwa­
lono założenie tej masarni.

St. radca dr Rudolf S i k o r^jk i złożył sprawo­
zdanie z dotychczasowego bilansu miejskich ku­
chni obywatelskich. Sprawozdanie to po przemó­
wieniach szeregu uezestni! ów zel-rapui, przyjęto 
do wiadomości, oraz uchwalono otwarcie dalśżych 
kuchni obyw atelsk ich^ oraz ludowych ze w zglę­
du na coraz większe trudności aprowizacyjnc.

W  dalszym ciągu omawiano szczegółowo szereg 
spraw,’ dotyczących aprowizacyi Krakowa, przede- 
wszystkiem zaś dostawę ziemniaków.

DaK/.y ciąg tego posiedzenia z niczmionionym 
porządkiem dziennym odbędzie się dzDiaj o goi zi- 
trftT5 po południu w magistracie krakowskim.

Zniżka cen. mięsa wolowego, cielęcego, wieprzo­
wego i wyrobów masarskich. W czoraj w krakow­
skim magistracie odbyło, się posiedzenie mitsjelsi 
Aomisyi aprowiz-acy jnej, na którem uehwudono 
zniżkę minimalną zresztą (8— 82 h) cen mięsa vw>; 
lowmgo, cielęcego, wieprzowego i wyrobów masai7: 
skich. Przewodniczy! prezydent dr Leo. Uchwalo­
na zniżka przedstawńa się (ceny w kilogramach) 
następująco7.

Mięso wolowo pierwszej jakości z części tylnych 
z dokładką obecnie 6 K  76 h, dotąd 6 h 88 h, zniż 
ka 12 h; z części tylnych bez dokładki obecnie 
7 K  40 h, dotąd 7 K  48 h, zniżka 8 li; z części prze­
dnich obecnie 5 K. 24 li. dotąd o K  86 h, /.niżkfr 
12 ii.

Wołow-e drugiej jakości: z części tylnych z do­
kładką* obecnie 4 K  84 h, dotąd 5 K  16 h, zniżka 
32 h; z części tylnych bez dokładki obecnie 5 K 
36 li, dotąd 5 K  60 li, zniżka 24 Ir  z części prze­
dnich obecnie 4 K  32 h, dotąd 4 K  64 h, zniżka 
32 h.

Mięso cielęco: dycli, kotlety: obecnie 5 K  80 n, 
dotąd 6 K , zniżka 20 h; łopatka, mostek, boczek 
obecnie 5 K  40 lis) dotąd 5 k  60 h, zniŻKa 20 h£j 

Mięso wieprzowe: dych, kotlety: obecne o K
80 li, dotąd 6 K , zniżka 20 h; lopwka, mostek, bo­
czek obecnie 5 K  20 li, dotąd 5 K  40 li,-zniżka 20 h.

W yroby masarskie:1! )  szyi.l a wędzona obecnie 
G K  20 li, dótml 6 K 40 li, zniżka 20 li; 2) gotowa­
ni! 10 K (niezmieniona); 3) kiełbasa surowa obec­
nie 5 K  40 li. dotąd o K  52 h, zniżka 12 h; siekana 
wędzona obecnie 5 K  92 h, dotąd 6 K  8 h, zniżka 
16 h; wędzonka surowa obecnie obecnie 5 K 96 b, 
dotąd 6 K  16 li, zniżka 20 h; gotowana obecnie

)Tpawiaii« ojD »t *v i* idiuiMtiuł ---- d j i ^
•zeźni podgórskiej dla prowiantowaniu kuchni oby- 
.eatelskich. Po referacie st. radcy dra Z a w a d z -

AinbySatoryym  dentystyezete 
dla Le§ścnistów.

Kraków, 2 ' listopada.
W  godzinach porannych śpieszą codziennie ma­

łymi grupami ze sz fiU li tu-iejsEy-cli legioniści na uli­
cę Gamcars.ką do ambuLatoryum stomatologiczne­
go  prof. dira Łcipiiow7sktego, by leczenie ran i cho­
rób uzupełnić tale konieczną niora>z kura.eyą zę­
bów. Poza tern spcav,ą.d7.a się w  iasteUicie protezy 
po ranach ipostrzatowyc.li szczę.k. Gru.i>.!;i -te w- po­
czekalni iimibuilatoryium t.woirzą już pokaźną łiocdię, 
docl:-0(l7.ąc7ą  nieraz do l-r>0 •ov-ób. 1 .nfo dziwnego, 
w,/7ak stan uzęibiania &ołnmr/y p?fe»Sjy*7ających 
d,użs-/.y c-/.as w pol.u, jest nadzwyczaj ujemny wsku­
tek wilgotnych zie mianek, jedzenia sucharów i ,~po- 
żyw ara i gorących .po'tra.w, wprost z kotła.

Logion iści, przebywający w  Krakowie, a wyma­
gający ku racy i dentystycznej są. w tein kierunku 
'Ogromnie upnzywiilejowanl. Z-a wdzięcz a iją to pi^cffb- 
wszystkiem wysoce ofiarnyan zabiegom prof. dra 
Lcpk-owskiego, k.tór/ stwo-rzył specyalnc ambula- 
t.OTyum dla legionistów, gdzie każdy pacyont oto- 
ezony j&»t tak troskliwą i tak sumienną opieką le­
karską, jaką tylko .może dać wysoc-o pato-yotyczne 
i obywaitelskie trailiwwanie swego 'zawodu przez 
ipro-f. dni I.epkows.Mego i  całego jego personalu.
Tr/.eha być świiadkic-m, jak paicyent-legroiiMsta, koń­
cząc kunuc.yę, schodzi bstóini raz z  fotelu i bar­
dziej oterSa ocizami. niż słowami wypowiada swą 
wdaię -zn-ość, by -ziTOumieć, że  'tuiaj musiał doznać 
wyjątkowego tiraktow/araa i wyjątkowej opioki

Aai.bulate.ry.ujii to cieszy się z każdym Tmiem 
corsa większą frekwoncyą. T-.ic-7.ba -wizyt w ’ ,e;«iym  
miesiącu wykazała j>ok<aźną cyfrę 2224, w bieżą­
cym zaś łifcassącu cyfra ta znacznie saę jeszcze 
zwiększa. Pnzea 9 miesięcy odprawiło ambulaUo- 
ryaŁm lO.uOO z górą  waayt. Subweucya, jaką otrzy- 
uHłje od N. K. N. w kw ocie 200 K  miesięcznie, a 
od Dcpairtauieutu opieki od 3 miesięcy dopiero 150 
K młesięezaie, jest więcej mż niewystarczającą, 
gdyż jeśli choifei o zeszły miesiąc, to każda w i­
zyta legńomksty opłaconą była. kwotą 11 hal., a 
■mie-tei się w  tem plomba, swtueEPe zęby, arebam 
korony i szyny na obrażone szczęki itp. Nie zmniej­
sza w ięc tutaj deficytu, wyaoaząeego Otizko 5u00.
K . ani bezżmeresowTa pr ica całego personalu, z 
iprof. Łrpkowskómn na czele, ani nawet opodatko­
wanie się tak  onof .ira Łepkowskiego jaic i per- 
so.ialu aa rzecz ambulatoryum. N ie ul&ga wątpli­
wości, że w tym  kierunku fó z& a  preyjść z v \ 
dsttiią pomocą dla te j tale świetnie zorganizowanej 
i ze w&zeeh miar zasbigaijące.; na poparcia p laców­
ki legionowej. Poza log-iomistauni z szpitali twie.r- 
dzy krakowskiej, urlopowanym^ i supeTarbitrowa- 
nymi, korzystają v. "untruLatoryum poleceni przez 6 K  24 li, dotąd 6 K  40 li, zniżka 16 h; salceson 
Departaimen-*" sa.nife.aiy i Depaiilaanant opieki N. zwykły7 obecnie 5 K  20 h, dotąd 5 k  40 h, zniżka 
K. N iaiwahdzi i sieroty po legionistach polskich. 20 ii.

Person,.I amJiulat/nyiun, któ'ry z uzmama godną Geny tlu;.zezów wieprz.owycli pożbitaly;niezm ie- 
ibezinteiciyOTyuościią i z cateon poświęcenieui się nione (smalcu, sadła i słoniny), 
pracuje tutaj pod" ińea-owrdotwem prof. dra Lep- W  Kollcgłum  wykładów naukowych zamaugu-

tki na gwiazdkę dia chorych i rannych żołnierzy. 
Podnieść na tern miejscu należy zasługę szefa od­
działu dra F i ą t k o w s k i e g  o,-/ pod którego 
protektoratem Kółko amatorskie pozostają, który 
zawgze chętnie popiera -wszelkie starania, by u- 
przyjemnić-"chorym pobvt w szpitalu.

Czyszczenie miasta. Przez cały dzień wczorajszy 
odwilż trwała w dalszym ciągu, opady śnieżne to­
pniały, zamieniając się w wodę i kałużę biota, 
przez którćppubliczność brodziła po kostki. Miasto 
wyglądało, jakby rozpłakane i zalane c; kąeą wo­
dą. 7, polecenia zakładu czyszczenia miasta przez 
cały dzień robotnicy usuwali śnieg ze śródi lisścia, 
gromadząc go w wielkich zwałach po obu stronach 
każdej ulicy. Oczywiście i te zwały śnieżne zaczę­
ły  topnieć i stąd też pochodziły owe jeziora, które 
się w licznych ulicach potworzyły, k ro  mógł, ten 
unikał podróży pieszej takiemi ulicami i decydował 
się raczej na walkę o miejsce w tramwaju, gdyż 
przez cały dzień wszystkie w ozy były  przepełnio­
ne. Na każdym piTystunku czekały gromady pasa­
żerów na przejeżdżające wozy, wszędzie panował 
ścisk i tłok.

Czyszczenie miasta idzie w bardzo powolnem 
tempie, gdyż zakład czyszczenia miasta nie posia­
da dostatecznej i odpowiedniej ilości robotników. 
Zapewne minie kilka dni, zanim śródmieście będzie 
jako tako oczyszczone.

Aresztowanie złodziejki. Wczoraj w południe 
przyłapano w kościele OO. Franciszkanów na gorą­
cym uczynku kradzieży dzwmnków kościelnych 
i świec 68-lctnią W iktoryę Reiterową, która — 
jak później stwierdzono —  zabrała w  tym samym 
kościele przed dwroma tygodniami 4 obrusy z ołta­
rzy. wartości kilkudziesięciu koron. Reiterową, 
karaną zresztą już kilka razy za podobne kradzie­
że, odstawiono do aresztów7 policyjnych »pod T e ­
legrafom*.

Zbiegowisko Wczoraj około gouziny a po połu­
dniu majster stolarski Józef K ., zamieszkały przy 
ulicy Floryańskiej, wracając do domu po zbyt dłu­
giej widocznie fibacyi, zaprosił na sjednego* żoł­
nierza policyjnego, pełniącego służbę u wylotu ul7 
,.y Kruoniezej i Karmelickiej. Zaproszenie jednak 
wypowiedziane było w zbyt poufałej i mało wersal­
skiej formie, to też żołnier-/. w odpowiedzi zaprosił 
poci'.hmielonego wesoika do salonów policyjnych 
w urzędzie opod Telegrafem *, i to w tonie sta­
nowczym. Od słowa do słowa —  aż boli głowa — 
powiedziałby Jowi.ilski, patrząc na. dalszą wym ia­
nę słów- i szamotanie Się polieyauta z owym oby­
watelem, który nic tylko nic zgodzi! się na w izy­
tę w  biurze poiięyjnein, ale wprost czynnie prz® 
szkadzał wr aresztowaniu i uciekał policyantowL 
W  pomoc przyszło żołnierzowi policyjnemu je­
szcze trzech jego kolegów i dopiero w tedy ubez- 
whdniony wesołek zdecydował poddać się i dał 
się zaprowadzić, a raczej zanieść na poiicyę, gdzie 
zachowywał się poufale. F iedy po spisaniu proto- 
kęju miał udać się do aresztu, nagle nogi odmówi­
ły mu posłuszeństwn* wobec tego musieli go żoł­
nierze policyjni zanieść do ccii wdęziennej, gazie 
nie zupełnie uspokoił, a nawet ze skruchą żałował 
za awanturę, którą niepotrzebnie na itłieT w yw o­
łał. Liczna rzesza przechodniów z braku lepszego 
zajęcia przypatrywała się z zajęciem mocowaniu 
się żołnierzy z wymienionym obywatelem i cieszy­
ła się z tego, żo dzisiaj jeszcze są ludzio, którzy: 
badź co bądź fantazji nie stracili

Z  k g ^ i is .
Po zgonie Sienkiewicza. Ze Lw ow a donoszą: 

■Wydział T  N. S. W. na wieść o zgonie Henryka 
Sienkiewicza wysłał do żony Zmarłego następują 

ce pisińó:
Dostojna Pani! Przerażeui wieścią prawdziwie 

katastrofalną o stracie, jaką poniosła cała Polska z 
powodu nieprzewidzianego, a tak wszystkich ao 
głębi wzruszającego, zgonu Henryka S i e - n k i e -  
, v i c z ‘ a. natchnionego rnUtrza .4owa i nieprzesci- 
ginonogo Obywatela*'który genialną twórczością 
swa i niestrudzoną działalnością społoczno-narodo- 
w a “zasłynął w całym ś w ic ie  cywilizowanym i da­
leko p o z a ‘ granice ojczyzny roze.ió -ł sławę wtule­
nia polskiego, wyra-żamy gtębeki żal i p rzesy7 my 
Dostojnej Pani w yrazi najgorętszego współczucia.

Konkursa na posady nauczycielskie. Z c. k. Ra­
dy szkolnej krajowej piszą rmt.ii: Z powodu wyją- 
tkowvch d/.Uicjszyr.h stosunków Rada szkolna 
ktejcńsa uważa za wskazane zwrócić; jeszczb raz 
uwagę nauczycielstwa, konkurs na posady *  
szkołach ludowych ogłoszono w numerze 1- dzien­
niku urzędowego Rady szkolnej krajowej z dma JO 
riaździernika b. r., który rozesłano Riulom szkol- 
livm  okręgowym w celu doręczenia wszystkim za­
rządca  szkól, nadto Komendom wojsuowym ce­
lem rozdzielenią między nauczycieli, którzy pchną 
s.użbe woj kową. J o id i którykolwiek zarząd szko- 
lv nie o4.rzy.mnt tego numeru Dziennika, winien u- 
„oituiicć się o niego w swej Radziekszkoinej okrę­
gowej- Termin wnoszenia podań na konkurs o 1 .6- 
rym mowa upływa z dniem 31 grudn".i 1916. Za­
razem podaje się do wiadomości, że z a l i c z k i  
n a  p ł a c e  n a u c z y c i e l s k i e  celem spra­
wienia utraconych ruchomości wskutek inwazyi 
nieprzyjacielskiej rozdziela się i równocześnie asy- 
gmije we właściwych kasach państwov ych.

Samobójstwo więźnia we Lwowie. W  nocy z pią­
tku na sohotę popełni! w celi więziennej kra iowego 
sądu karnego przy ulicy7 Batorego we Lw ow ie sa- 
mobójśtwo aresztant o2-letni Wai-yi Ra '‘ki, roinik 
z Żurawice. Racki (łskarżony byl o popełnienie 
morderstwu na bratowej i za "kilka di i odbyć suj 
miata w tej sprawo urzędowa rozprawa. Racki 
pc pełnił samobójstwo przez powieszotde się im ha­
ku od lamjiy, korzystając ze snu innych więźniów.

Z tirć-estwa Polskieso.
Szczebrzeszyn. »7,iomia Lubelska* donosi: P rzy­

brane niezwykle Hagami od rana miasto kazało pią 
domyślać szerszym warstwom, że ma nastąpić 
istotnie coś ważnego. Chodzono grupami, szeptano.

», kowskie.r/o stanowią nami ul". Łada , p. Edward ruje dzisiaj profesor dr Stanisław Z a t h e y  swoje;sobie pfdsiowkaini rożne prz7 poszczenia; wielu _
Boran S t o U i w  UL-mraŁuit B d A z  Etan;- Stefański Wstcmci 'nakładu, o. Fracałtiowicz de- wvkładv nod twtułem: ^Zasadniczo problemy lite - ! przeczuwało iednak, żo dzień 5 listopada bę Izfó
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początkiem nowej ery w tyciu naszego narodu.; 
■Na >dzień uobiy* zadawano sobie wzajemne pyta-! 
nia, co to ma być, jak i o wieści niesie nam dzień 
dzisiejszy. Lud gromadzi! się przed magistratem, 
czuć było pewne zniecierpliwienie i ciekawość.; 
Przybyły również oddziały wojsk austryackieh. J 
Przyyzrócona na nowo do życiu straż ogniowa o- i 
chctnicza tworlyla kordon, w poSrodku którego 
znaleźli się przedstawiciele władz, dziatwa szkolna! 
i zaproszeni goście. O gdozitiie 11 przed południem1 
komisarz rządowy, p. Z a p a l  a, odczyta! akt od-' 
budowania państwa .polskiego, poezem wznoszono | 
kolejno okrzyki: »Niech żyje niepodległa Polska!*, 
»biech żyje polskie wojsko!«, »Nieeh żyje król pol­
ski!* Po zaintonowaniu hymnu »Roże, coś Polskę*, 
wyruszy! pochód ze sztandarami na rynek, gdzie 
po wysłuchaniu dłuższego przemówienia, udano 
się ze śpiewem na sumę do kościoła. Na czele po­
chodu niesiono piękny sztandar z Matką Boską 
5 Orłem białym.

Sosnowiec (Manifcstaeya robotnicza na cześć 
państwa polskiego). W dniu 7 listopada odbył się 
tu wielki wiec robotniczy, na którym uchwalono 
następującą rezolucyę:

»Zebrani na wiecu dnia 7 listopada 101 fi r. ro­
botnicy kopalni »Czela<!ź«, wobec ogłoszenia nie­
podległości Polski, witają ten akt gwarancyjny 
rząlów państw centralnych, jako rękojmię trwało­
ści w odbudowie niepodległego państwa, będącej 
wyrazom najjsto.tniejs2ych dążeń i aspiracyi narodu 
polskiego, a szczególnie wobec polskich wa-r&tw 
pracujących. Od-buuowapańst wa polskiego, wyposa 
żoti--go we wszelkie środki życia i władzy, odbudo­
wa państwa opartego na silnpj władzy wykonaw­
czej z kr dem na czele i władzy prawodawczej — 
Sejmu polskiego, staje się jednem z donioślejszych 
zadań chwili bieżącej. Zebranie żywi niezłomne 
przek nacie, ża w niepodleglem państwie jtolskiem 
interesy robotnicze znajdą należyte uwzględnienie. 
Od przyszłego rządu narodowego domagać się bę­
dziemy <'gkdż«‘nia króla polskiego, zwołania Sej 
uu, oparteg) na zasadzie demokratycznego prawa 
wyborczego, craz Tworzenia armii polskiej, której 
zadaniem będzie jeszcze jiodczas obecnej wojny 
obrona 1 o-lr-ki przed wschodnim najazdem* 

ha wiecu referentów przyjmowano entuzyasty- 
cwiie. Wznoszono okizykc na ev-eść Polski niepo­
dległej, wo^ka polskiego, Sejmu i króla.

Repertoar teatru miejskiego w Krakowie 
im. Juliusza Słowackiego.

We wiórek, 21 hm.: „Złota'czaszka" Jul. Sio war 
ekiego, (przedostatni występ Ludwika Solskiego).

W e  środę, 22 hm.: „Z ło ta  czaszka" Juk Słowa- 
tk iego, (eetitri! występ Lr id wilca Salskiego).

We czwartek, dnia 23 b. m.: »Kościuszko pod 
Racławicami*; w rob tytułowej wystąpi Solski.

łtepencar miejskiego teatru ludowego.
We wtorek, dnia 21 b. m.: »Gwiazda Syberyi*, 

errtka LoerpcteU. hr. Starzyńskiego.

S K Ł A D K I
T.łozyli w  Administrscyi „Nowej Relonny":

Na Legiony: hodzinr Filasiewiczów 20 K  zamiast 
wien*a na trumnę i .  p. Józefa Frimla.

Na funu isi wdów i iierot po legionistach: Komitet 
obchodów eroc.zj styel: w Dubroniilu. z okazji prekla- 
fiaaarat Królestwa Polskiego i autonomii o 1 a GaJicyi 
159 K  n  b, ja to  ctyaty ao< liod z ilim.inacyi fcartko 
woj i sprzedaży odznak; Włodzimierz V. agner, komi- 
•aj z powiatowy w  Limanowej 130 E , zebrane podczas 
uez.tj pożegRalnej dla koncypisty liamiest. p. Wlad. 
Tireśniow ikiegu; Ewelina Bezuchowa i Helena Trom- 
peterowa fil K , zebrane w  Iwoniczu z okazyi święta 
tiim dowege; ku uczczeniu profesora ś. p, G. MirtyĄ- 
sk ego aczr iowie ginuu, wyższego w  Jarosławiu 02 K  
u  pośredH. ł Ccremugi; zwierzchność gminna w Nie- 
poiomi.-acb 54 K  PS h zebrane w kancelaryi gminy.

Na Przy?' 'isko weteranów z 63 roku: Wanda Szem 
Dokowa 25 K  zamiast nabożeńsfwa za ś. p. męża.

Na Otiary wojny w m yśl odezwy ks. biskupa Sa­
piehy: Józef Orzech 4 K.

Na Łotr rodzinny dla dzieci legionistów: Le^ntyna 
tkwczarklewiczówna 25 E  jako przez prof. Franciszka 
Łrzywrtalnwicza nieprzyjęte hunuraryum.

Dła steruszki B. G.: N. N. 5 Iv; Manowarda 4 K ; 
« r  V  B z Wisdfiia 8 K.

Dla ctorei aa astmę J. H.: N. N. 5 K ; dr M. B. z 
W lw inu 4 K.

DSa staruszki T. M.: Ds Ji B. z Wiednia 8 K.

H s l s f  e k © R o m ic s^ y .
*  Sprawozdanie komisyi do notoy anir cen z n i- 

chu handlow ego na m iejskiej ta rgow icy  na bydło.
W ubiegłym tyogdniu od 11 listopada do 17 li­

stopada b. r. sprowadzono: buhajów 132, wołów 16, 
krów 63, jałówek 10S, razem bydła rogatego 319, 
cieląt 325, owiec i kóz 61, nierogacizny 8l>0.

Płacono za 100 kilogramów żywej wagi: za IG
sztuk wołów pierwszej jakości od 340 do 400 K, 
przeważnie po 350 K; za 23 sztuk buhajów pierw­
szej jakości od 300 do 342 K, przew ażnie po 300 K; 
ta 51 sztuk buhajów drugiej jakości od 268 do 230 
K, przeważnie po 270 K; za 44 sztuk buhajów trze­
ciej jakości od 130 do 265 K, przeważnie po 200 K; 
za 8 sztuk krów pierwszej jal- ości od 310 do 374 K, 
przeważnie po 330 K; za 18 sztuk krów drugiej ja­
kości od 260 do 23G K, przeważnie po 266 K; za 
21 sztuk krew trzeciej jakości od 181 do 258 K, 
przeważnie jpo 245 K; za 30 sztuk jałówek pierw­
szej jakości od 200 do 364 K, przeważnie po 300 K; 
za 22 sztuk jałówek drugiej jakości od 270 do 289 
K, przeważnie po 275 K; za 4G sztuk jałówek trze­
ciej jakości od 195 Go 269 K, przeważnie jk> 252 K; 
za cielęta cd 214 do 308 K, przeważnie no 298 K; 
są owce od 2. do 300 K, przeważnie po 273 K; za 
nierogacizną na bitą wagę od 4450 do 040 K, prze­
ważnie po 545 K.

Uwa g a .  Z powodu utrudnit ń ze strony ko­
mend rejonowych w dowozie zwierząt rzeźnych 
bliższych i dalszych gmin targowych, względnie 
gtacyj kolejowych w zachodniej części kraju, prze­
znaczonych dla Krakowa, doprowadzono mml j 
d 22 sztuk bydła rogatego, 15 cieląt i 250 sztuk 
nierogacizny, doprowadzono zwierzęta znacznie 
gorszej jakości, jak w poprzednich tygodniach, 
wskutek czego ceny pierwszej jakości krów pod­
niosły się o 13 K na 100 klg. żywej wagi, zaś pier­
wszej. drugiej i trzech j jakości buhajów i pierwszej’ 
j&Kuści jałówek utrzymały się w poprzedniej wy­
sokości, zaś ceny drugiej jakości jałówek spadły 
o 5 K, trzeciej jakości o 8 K  na 100 klg. żywej 
wagi. Cielęta podrożały o 10 K na 100 klg. żywej 
wagi, a nierogacizna doznała zwyżki o 4 K na 100 
klg. bitej wagi.

fcniejtszy, że prasa jest organem państwa bar­
dzo ważnym, bezpośrednio dsihłająeyim na Sze­
rokie masy ludności —  państwa w wyż.Szem 
pojęciu, dla fctórcigo nie jest ono kastą biuro­
kratyczną, lecz zorgani „owaną spólnodą ludo­
wą.

» Dlatego przemawiam do panów, jako 
przedstawicie! jednego organu państwowości 
do przedistawicieli drugiego jej organu. Jeżeli 
obie strony są świadome tego, że w tej wojnie 
o byt państwa zarząd finansów i prasa -mają 
równoległo zadania, w takim razie /.ibyitcc-znem 
jest apelować do gotowości poparcia 'ze stro­
ny dzienników, ponieważ justem przekonany, 
że podobnie, jak przy poprzednich, pożyczkach 
wojennych, dziennikarze, jak-o obywatele jpań- 
stwa swoją najlepszą wicfdtrę i s w o je  zdolności 
zawodowe oddadzą na usługi państwa i uczy­
nią wszystko, ażetby poprzeć rząd w zgroma­
dzeniu środków, potrzebnych do dalszego' pro­
wadzenia wojny.

» Panowie wiecie, że rząd óteway usuną! du­
żo trudności, na które dotąd -napotykała prasa, 
Usunięcie wszystkich trudności wojennych bę­
dzie możliwe po ns&taniu pokoju. A le zbliży­
my się do pokoju tylko wtedy, jeż-eh będziemy 
siku pod względem militarnym. Do militarnej 
siły są potrzebne- Gołki finansowe, a te mo~ 
że dać jedynm ludność Zachęcić do tego lud­
ność, jest w zakresie baru-zo wielkim rzeczą 
prasy. I  oto dochodzę do konkltrzy:, że oomy 
wyn?k pożyczki wojennej nie tytko państwo i 
ofiarnej ludności przybliży pokój, ais także 
prasie wróci wolność prasową, a państwu —  
mojem zdaniem —  ko-iiecz-ny o-igan krytyid.

>\Yiełkie pc wodzenie poprzedauch pożyczek 
wojennych, osiągnięte z pu-nnocą prasy, uma­
cniają mnie w nadziei, że jej niezawodząca po­
moc zapewni (powodzenie obecnej pożyczce*.

Mimtsitcr skarbu M*cdt z pewnością nie zawioa 
dtzie się. Prasa, która wśród, warunków o .wiele 
dla niej trudniejszych pamiętała o te-ni, że gdy 
jedni dają po-datelk -Jtrwi, drudzy powinni dać 
{»oda.tęk mienia. —  już przypomniała ludności 
t«a obowiązek przy rozpijajniu piątej pożyczki 
wojennej, która zresztą <lia .pożyczajacyc-h jest 
kerzystnem ulokowaniem -kapitałów.

Pięta austryacka pożyczka 
wojenna.

Przemowa ministra skarbu.

Z powodu rozpisania piątej ausaryr ikiej x>o- 
*yccki wojennej, minister stkarłm Marek zńpiro- 
841 do ewojego biura prztdsitawicieh prasy wie- 
deńs/ldej 1 -krajo,vej i powitał ich Rastępaijącą 
Pnzeritową:

»Zaprosileon panów do siebie, ażeby pomó- 
wżć o naszej piątej pożyczce wojennej. Wypad­
ki wojenne wykazały; w sposób jeszcze dobi-

Iprs©!! po lsR^Ig jffllt p t ó l i .
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Berlin^ 21 Lfeiopada.
fSejni pruski). Wobec przejxdnioć:ej Izby i 

trybun przystąpił Sejm do obrad nad zgłoszo­
nym w piątek wnioókitm konserwatystów', wel- 
no-łkonsorWatystów' i n a r od o w o -1 i,bera I n y cl i w 
sprawie poLstdej 

W  uzasadnieniu wniosku oświadczył pc>soi 
H e y 4 e b r  a n 8 1 (konserwatysta):

ProUaonacya 6a.modziełneg,ve Erólestwra Pol- 
akiego ma rzeczywiście tak wybitnie ogólno- 
(pclitycizaie- znaczenie i tak żywo dotyka intere­
sów państwa pruskiego,'że według zapatrywa­
nia moich przyjaciół pofityczoydi Sejm pruski" 
nie możp nad tern praojść w milwzeniu. Mci 
przyjaciele polityczni nie będą, w obecnych sto- 
onnkadi rpoddawnć bitesacsiau badaniu powo- 
lów, i.tó. e zrodziły deeyzyę królewskiego rzą- 
<ki. Jeżeli powodów tyoh me omawiamy, to wy­
chodzi ny z założenia i oozdcifjeiTiy-, pmiy u- 
porządkowa nki stosuniców potityczmych nowego 
ąst-ńe-Hwa. uwzględniono iwądą nadzwyczajne hi­
storyczne, ipolity.cz-ne, Wojlskowe i gospodarce 
interesaa Niemiec i ich trwałe zapewnienie. Nasi 
niftnueocy żołnierze, którzy zdobyli Królestwo 
Polskie, -przelali krew swą za Lnterasy niemiec­
kie. (rotaidwania). Lójw rząd -kowanie stosunków 
Królestwa Polskiego może mieć i będzie miało 
nada-wy czaj nie wielki wt(4yw tależe na we- 
waefrzne polit.vcznc stósunlti nrszycli prewia- 
cyj pnuis-ki-cłi. Wobec tych stestudców moi przy- 
jaęieie polity^ni webee rozwoju fcweetyi p jl- 
aiciei zastrzegają soWe decyzyą oo do ewen- 
t-ualnycli aaisządKesi połitycznyoli, jakie oiają 
być powzięte, a btó; e doty czą- luduo-ści tych 
-fnowirm-yj, zastrzegają sobie w całości zarówno 
t-od względem rzewzow^m jak i osobistym. Za- 
sa-dniezem naszern zupatrywaniem jest, że nic 
poz/Wolimy w niezem minuszyć gtiarakte-ru nie- 
mieekictgę naszych pruskich pro-wlncyj wsdiod- 
nieb (Zyw-e ^potakiwania), że eokolwiólć przyj­
dzie, ode pozwolimy wmiedbać int.e esów lud. 
ności nkjeaioekiej tyd i prowimcyj. (Burzliwe o- 
kla/ki). Wśród tych 'oikobozno&oi p. >>simy o 
przychylenie się ao naszego wniosku-. (Okla­
ski).

Zabiera glos minister gpra.w wewnętrznych 
L  o e b e 11.

Mowa uiinistra spraw wewnętrznych.
Moi panowie! Przyjmuję, —  a- znajdujący' się 

pod obradami wniosek i uzasadnienie jego 
przez posła Heyrd-ebran(dt? -urna onia mnie w tern 
założeniu, —  że wysoka izba w swej całości, 
odsuwając na bok wszelkie wątudiwoćoi i tro­
ski, stanęła na {fcdebiwie faktów, stworzonych 
manrfestcd)1 o-bu sprzyTnieizonyc-b monarcliów. 
R-ząd państwowy królem, ski naturalnie ponosi 
swą część ódiiiowieKlziulności za tern krok, ma­
jący znaczenie ogółno-liistorycsuie, w tern pe-- 
wtn&m oczekiwaniu, ż.e krok ten w teraźniejszo­
ści i w pizywzktóci ąn-zj. niesie państwu niemiec­
kiemu korzyść. W  nowo powstająe-em państwie 
pclskiem Polacy z rąk zwycięskich mocarstw 
centralnych biorą samodzielne narodowe pań­
stwowe życie, za ozem od przeszło stulecia da­
remnie tęsknili i <Lo czego dążyli. Pańsitwm pol­
skie, połączone jak najściślej z państwem mie- 
inieckieni i z monarchią austro-węgierską, jak 
tego na. powrus się spodziewamy, umocni się i za­
pewni trwałe 'bezpieczeństwo i mocarstwowe 
stanowisko państwa niemieckiego od wHchodu.

W tej ivojnte świaóowej odnalazł > się nie­
mieckie i p&lskk interesy' żywotiie. Manifest 1P 
stopadowy wiąże je 1 jczyr-żć ma na przyszłeść 
nkroziftrwaJnyłni. Fakt ten historyczny, przy­
pieczętowany został iuż krwią, jałtą preclały 
Legiony polskie u boku bołaterekiel. wojsk »iie- 
nfiacfcick i ausiro-węgieisidch. (Oklaski). Paki 
ten będzie iiii&ocnżcny, jeżeli aowo po-u^lająci 
tx}?sl-:is bataliony ochotmcsie u boku wskrzesi­
cieli życia państwowego poJshiego, u boku 
srWcl oswobodzieieM okążą c;?Jeilz:czną wa­
leczność polską w obronie nou.o odreyskanej 
przyszłości polskiej wobec ciągłe jeszcze ze 
wschodu zagrażającego RMfcezpisaeeń&twa. —  
(Oklaski).

Kastolerz Rzeszy szczegółowo wytuszczyl w 
poufnej dys-kusyi w komisyi ibudżet-owej parla­
mentu znaczenie wydarzenia w odniesieniu do 
■zagadnień . . .  
nej polityki euroipejskiei. Z zrozumiałych wzglę­
dów wskazanem jest, a sądzę, że w tej mierze 
liczyć mogę na zgodę tej wysokiej Izby, jeżeli 
wstrzymam się tu od przedstawienia da’ szych 
ogóluo politycznych szczegółów.

Zgadza-ni się także z panami wnioskodawca­
mi i wszystkimi -panami., którzy uznają to i pod>- 
kreślają; że nowe ukształtowanie spraw z  ta-m- 
tep strony granicy wsdtodniaj doty'czy jak naj­
głębiej specyalnych i historycznych zadań pań­
stwa 'pruskiego. W obradach ministerstwa 'pań­
stwa, które poprzedziły wydanie manifestu, od­
powiednie miejsce'25jęły cne przy' dyskusyi nad 
speeyalnymi intcreśami państwa priiiskiego. To 
było rzeczą samo przez się zrozumiałą, «jak sa­
rno przez się ziozumialemi jesl, że królewskie 
ministerstwo państwa uważa jukc pilne, odpo­
wiadające obowiązkowi zadanie, by przy dal- 
‘szyc-h obradach i decy'zy'ac-h wr tej kweatyi po­
święcić ia.'k największą uwmgę ■wszelkim możli­
wym oddaaiywaiaiom na monarchię pruiską, na 
specyalne stosunki na wschodzie (Oklaski), i 
przestrzegać ped każdym wzgiędom interesów 
państ\va pruskiego, a to nietylko c-becnie, ale 
taikiżc i na przyszłość,-a zwłaszcza przed, usta­
leniem się ostaLeeznymh stosunków'. Na to nie 
ixiti'zeba. słów tracić, że'dla państwa pritskiego 
każda ąńęd’5 ziemi jpgo we wschodnich unar- 
cJi.iac.il granic-znych, 'które podczas dziesiątek 
L t  ciężkiej i owocnej pracy administracyjnej 
się rozwinęły w  wielkim rozkwicie i kulturze, 
jfiśt śivięt-ą i n.ie&prz.eidajną (Oklaski). Żaden 
Prusak nie mośe inaczej niówić. Państwo pru­
skie wiemem pozosbinie swsńfu narodowenru 
niemieckiemu zadaniu na wschodzie I spełnia to 
swe zadanie dis dobra całego narodu niemiec­
kiego.

Iiząd państwa spodzier a się z całą. pewno­
ścią, że mieszkający w P.rusiech Polacy w przy­
szłości ułatwią państw.u wypełnienie jego za­
dań w marc-hia-cli wsc-hodnicli w tern sposób, że 
nie uszczuplając swych irczmć narodowycii pol­
skich, co raz to silniej me wżyją i włąćzą w 
obowiązki obywatela państwa pruskiego ij jak 
z bronią w ręku w czasie wojny śwmtuwej, tai: 
i w czasach pokojowych okażą niezłomną, nie­
ograniczoną wierność wTohec narodu niemiec­
kiego, którego ofiary i zwycięstwa wywalczy­
ły narodowi polskiemu prawa do życiu w  pol- 
sluemi na^adowean państwie poza granicami 
Niemiec jako wolnymi obyrcatełom państwo.
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polskiego. Niemcy i Polacy w  taj wojnie się 
zbliżyli i bardziej jeszc-zc się zbliżą pmw utwo­
rzenie polskiego ■ państwa" na rod owego 
wschodzie. To jest (prawdą i ma prawdą pozo­
stać, a ta prawda będzie" przemawiała, efcor-o 
l>o wojnie będzie się rozchodziło o  zbadanie 
ustawodawstwa i praktyki administracyjnej, do 
tyczących obywateli państwa p-uskiego p-^cho- 
ińseuiia polskiego. Przyszłe decyzye rządu będą 
dyktowane przychylnuścią <La 5udm>sci pol­
skiej. (Oklaski).

Na tern zapewnieniu; któremu także i dzisiaj 
Polacy mają powód ufać, należy poprzestać., za­
nim stosunki normalna pokojowo nam dńdaa 
aoożlrwość zliadania szczegółowo ważnych i 
trudnych kwest-yj ustawodawstwa 1 adnuuiotra- 
cyi, z ”tą sun/iennośdą, która jest konieczną, je­
żeli wedle, tradycyi ą/ruskiej trzeba jej będzie 
uczynić zadość w przynzłośći. Wskazuję na o- 
świade-Łania,* :akie w lutym r. 1916 złożone zo- 
sLałyr w komisyi budżetowej, a w styczniu r. 
1910 w plenum. Te oświadczenia trwają \ peł­
ni. -Muszę oboc-nie zrezygnować 5 rozwijania 
-programu polskiej polkyki pruskiej w  -mar­
chiach wschodnich poza raany tc-go.

Ale moi panowie! Wewnętrzncm, najglęb- 
eze.m przekio-namieni, jakie n ogę stwierdzić —  
a dziękuję, panom wnioskodawcom, że mn/e do 
tego dali sposobność —  jest; Przejęte i dotąd 
wypełnione zud.juia niemieckie Pius w prowin- 
cyauh wschodni-cb pozostają w mocy nn. bliziką. 
i dalszą przyszłość, ocli runa i utrzymanie nie- 
mieekości, życia i działania niemieckiego w 
pnowóme-yaidi, gdzie obok siebie mieszkają Niem­
cy i Polacy, pozostaje obowiazkieim, który pań­
stwo jms&ie i nad<d wypełniać będzie dla na­
rodu nremiecłdego, dla -kultury, niemieckiej, dla 
ducha niemieckiego. (Oklaeki). Dzieła kultury 
niemieckiej, utworzone w ciągu stulecia na- 
wschodzie pmsk-ieni, są dobrem niemi och iem 
niceiychaiiei (wartości. Będziemy nad niemi czu 
wali i popierali je, aby niogly trwać. (Żywe o- 
kłaski).

Następnie przemawiali: Dr P a c h n i c k e
(po-st partya lud.), bar. Z e d 1 i  t z (wol-aokon- 
sernasy&ta), poczesn zaibral głos poseł S t y-
c z y ó s k i :

Oświadczenie Polaków.

Imieniem Polaków s,kladam następująco o 
świadczenie:

W  pełni jesteśmy świadomi znaczenia histo 
ryczna«o chwili i w  pełnej mierzo czujemy cię­
żar na-szej odpowiedzialności na długą urzy'- 
-sralość, a rozstrzyga się eictylko los narodu pol­
skiego, ale także stosunek narodu polski&go do 
.narodu n-ie-iii-leclkiugo. ByLwy uaszem życzę 
niefiń; byśmy wszędzie znale-li tę świadomosg i 
uczucie tej od-powiedziaicości. Mo-żcby wów- 
OTA.S nie był postawiony wniosek taki, jak obec­
nie. W  każdym razie odrzucamy odpowiedzial­
ność za następstwa dyskusyi nad P r* i wmo- 
ckieirr.

?4imc przeszło st’dctme>go rozdziału w »p&ń- 
tó.wtów-o tóznc części składowe, nsrod polski 
nigdy nie stracił uczucia wspólności nar-odo- 
wrnj i prowadził ciężką, walkę o wolność naro­
dową. Ciągłe naruszania praw fudu dc wolno­
ści narodowej, były, naszern przekonaniem, je­
dnym z zasadniczych powodów obecnej wojny 
światowej. Żywimy jednakże nadzieję, żo obfi­
cie przelewana w obecnej wojnie krew nie po­
płynęła nadaremnie, jeżeli narody Europy wszę­
dzie dójdą do przekonania, że wolność innycli 
ludów nie sprzeciwia e;ę interesom żywotnym 
własnego narodu.

Uznanie międzynaiodo.wego zna&zeuia spin 
wy polskiej jest krokiem naprzód na drodze do 
jej ostat-eoznegc rozwiązania, której koniecz­
ność- obecnie sobie ogóltnie uświadomiono. Ta 
konieczność uzasadnioną jest nie przykazaniem 
sprawiedliwości wobec narodu polskiego, leoz 
interesem międzynarodowym jako ogólna gwa 
raneya pokoju. Manifesty Jctgo cesarskiej Mo­
ści casa.rza Niemiec j Jego cesarskiej Mości ce­
sarza Auptryi pizepełuiają nas zadowmlcniem

nie w'olnnści narod-owej i że nawet u tej części 
wolność będzie tylko nominalną. Wodie woli 
wnioskodawców, tworzących większość tej 
Izby, mają być tworzącemu sii państwu pol­
skiemu niebawem ńaiożitoc t*fk liczne więzy na 
polu wojskowe*, gespouarezem j ogólnomoli- 
ijuznom, że jego wolność i samodzielność bę­
dzie tylko pozorną. Zresztą dalsza treść stoją­
cego pod o-brada-mi wniosku udo wad nia, że 
wuioiakodawi-y bezpośrednio olrz-u-eają- porozu­
mienie między liiemiiic-kiin a -polskim narod&m. 
Je&żli wmioskodawcy mówią o Prusakach, mó­
wiących po polsku, zantiast o Polakach w' Pru- 
siech, to tem samem ^odmawiają na.m naszej 
odrębności narodowmi, a to w4 obecnej .chwili 
musimy uważać jako prowokacyę. Jeżeli dalej 
wnioskodawcy już dzisiaj oświadczają, -że nie 
jest możrwem żadne uregulowanie stosunków’ 
wewnętrzno-poiiiycznjc-h, które mogłoby naru­
szyć w jakikolwiek -sposub charakter niemiecki 
wschodnich prowincyj Prus, to doświadczenia 
dziesiątek lat dostatecznie mrs nauczyły, cc to 
znaczy. Koniecznością ochrony rzekomo nie­
mieckiego charakteru naszych ojczystych oko­
lic uzasadniano wyparcie języka polskiego z u- 
rzędub szkol i życia publicznego, a. przeszło mi­
liard marek z wspólnych pieniędzy państwo­
wych użyto na trwało wypieranie polskiej lud­
ności z kraju: by chronić rzekomo niemiecki 
charakter części naszego kraju, nie dopuszczano 
Polaków do osiedlania -się na wdasnym grun­
cie i nie zawahano się nawet wypędzić ich z 
własnej ziemi przez wywłaszczenie.

Wobec tych niedv uznacznych tendeucyj 
wiuosi'u zakładamy prz.eciw wr>ios,!:ov/i uroczy­
sty protest. Zres/.tą etawiajny wmłceek, by nad 
wnioskiem tmu odbyło się imienne głosowanie.

Dalszy tok posiedzenia.
Nasię-pnie przemawiali: pos. F r i e d b e r g  

■ .mrodową. liberał), H e r o l d  (coofefum), S 11 o- 
b e 1 ( « t .  demoikr.) i minister I  o e b e 11, któ­
ry odwwiedzial na wywody jroe. SDebla, które 
to wywody uważa jako wygłoszone w sprawco 
zagranicy.

Po krótkiej odpowiedzi jeszcze pos. Stnobla, 
przystąpiono do iunennego glosowmnia nad 
wnioskiem, który przyjęto 180 glosami przeciw 
1G4, przeciwko głosem centrum, Polaków, po­
stępowej partyi ludowej, socyalnyck demokra­
tów i Duńczyków. Trzech posłów wstrymalo 
się od glosowania.

Na tem posiedzenie zamknięto-

gieMci zażądał, by Anglia efcsadzila port, aby 
zapobiedz dalszym następstwom niedosta-teczc 
nej ochrony ze strony Rosyi.

Terrer kaalicyi w Orecy?.
(Tei. c. k. Ihiira kurcsjp.j

M&dyoian, 21 listopada.
>:Gcrriere clelia i>era« dowiaduje się z Aten:
Admirał !’ra: cuski zażądał od rządu ateńskie­

go wydania broni, aarzuińeyi i innych materya- 
łów, przeznaczonych dla uzbrojenia drugiej 
klasy wojska greckiego.

Matniestacye studentów w Atenach.
Msiyoiain. 21 listopada.

Sprawozdawca »Corriere dclla Sera* donosi 
z Aten: -

W  Atenach odbyły się publiczne manifestacya 
studentów częściowo na rzecz króla a w części 
za Yenizelosem. Pode zas tych mamfestacyj pa­
dły także strzały rewolwerowe. Obywatelstwo 
trzymało się zdała od tych manifestacyj.

Ttiefonlezns i telegraflrzne
i is im o ś d  c. Iliurs Rfiesp.

z dnia 21 lrsicpada.

Fraricuslci r.iuiisi&r wojny w głównej kwaterze 
włoskiej.

Lugano. Francuski .minister -wojny via Iłcym 
udał się do głównej kwatery włoskiej.

Katastrofy we V/loszech.
I.ugano. Z obszaru rzeki Arno doniesiono o 

nowych wielkich .szkodach, wyrządzonych 'po­
wodzią.

Nadzwyczajnie silne trzęsienie nawiedziło 
cało wybrzeże tyrreńskie. W  szeregu miejsco­
wości na Rywierze liguryjskiej zgłoszono cięż­
kie szkody' w pertach. Kilkaset statków zato­
nęło. Linia kolejowa Genua— Spezia w tizoch 
miejscach przerwana. Tylko z trudem zdołano 
przywrócić -połączenie.

Lim i a kolejowa Livorno— Yada z powodu u- 
sunięcia się ziemi miejscami jest nio dc- użyv 
cia.

Odpowiedzialny redaktor

M IC H A Ł  K O N O P IŃ S K I .
Wydawca:

R U D O L F  O S M A N .

Nadesłane.
(Artykuły w tym dziale nie Dochodzą od redakcyij.

3tan zdrowia easarza.
(Teł. c. fe BiurŁ koresp.)

Wiedeń, 21 listopada.
O stanie zdrowia monarchy wydano nastę­

pujący biuletyn:
li jego cesarskiej Mości w  ciągu ubiegłej no 

cy wystąpiło ograniczone zapalne ognisko w 
prawem płucu, przy zresztą dotychczasowych 
objawach kataralnjnch. Temperatura, runo 38°, 
temperatura wieczorna 37,Sb Czynność serw 
dobra, oddech umiarkowany, spokojny, apetyt 
słabszy.

Jego cesarska- i  krótówska Mość spędził caiy 
dzień perz;, łóżkiem. Monarcha do wieczora pra- 
orwał i przyjął oprócr pierwszego ochmistrza 
dworu .ks. Montcnuovo i generalnych adjutasn- 
tć% hr, PnkR i bar. Bołf-rasa, ja.kr>też i dyrekto­
ra kancelaryi gabinetowej bar. Sehiessla i szefa 
sekcyi Daruvaiy‘ego, także. Jego ces. i król. 
Wysokość najuostojnDjazego marszałka p-olnego 
.u-cy księcia Fryderyka, nu trwającej tózy kwa. 
dranse audyeiicyi- 

W  i e d e ń, diiia 20 listopada 1916 wieczór. 
Podp.: Lekarz przyboczny dr. K  c r z 1. —- 

Prof. dr. O r t n e r.

mutm wm m n .
(Tel. wl. „Nowej Reformy”).

Berlin, 21 listopada.
Wedle najnowszego spiśr. ludności, przepro­

wadzonego w' kraja&h,, zajętych przez wojska 
niemieckie, liczba mieszkańców wynos’ w nich 
okcło 7 milionów. Podział ludności na ofcupor 
cyę wisc-bodnią i zachodnią jeet mniej więcej 
równv.

Za duszę ś p.

WŁADYSŁAWA P0ZNSAKA
odib^dzie się

(
Naboseństwo żałobne

w kościele XX. Misyonarzy przy Rynki 
KHepitrskim we środę dnia 22 b. m. o go­

dzinie 10 rano.

{iim
obniża ofrocentowanie wkładek na racLuueK 
bieżący, książeczki rachunku bieżącego i ksią 

żeczki wkładkowe

od lifs  styesnia 1917 roku 
i s a  4 ° in.

M iim  ds Blwnlrckicfi HtsłRea.
(Teł. c. k. Biura koresp.)

Bsrłiu, 21 listopada. 
Niemie-cka rada rolnicza wystosowała do nio- 

miedkich rolników odezwo, w której powiada: 
Poddziis gdy jedna część naszego ludu walczy 
w z bozprzj kła-,lnem. bohaterstwem w polu z 
światem nieprzyjaciół, a ianl w ciągłej ciężkiej 
pracy tworzą wojskowe śrorlki wojenne, niechaj 
Ukae rolnicy pTzy odsunięciu swych wszyst­
kich >v4aeciych życzeń, mają pśecs-ę o wyżywie­
nie naszych robotników w-cjennych. Ilindeoburg 
a 7, riiin i przez niego cały naród niemiecki i;h> 
klads w  rctaikach swrą ufność.

(Tel. c. k. Biura koresp.)

Berlin, 21 listopada.
Korespondent * Lokal-Anzcigera* ze Sztok­

holmu przesyła szczegółowe przedstawienie ol­
brzymiej ekspktzyi w porcie archangie.skim. 
Według tego zniszczonyc!x zostało przede- 
wszystikiem siedm parowców, ogólnej -po-j-emno- 
ści 27.000 Łon. Port przetpob iony okrętami, był 
jrodobny do morzą płomieni, z -których ok-ęty 
usiłowały się wydostać, przy&zein przynajmniej 
20 okrętów odniosło eiężkie ,uszkodzenia. Zni­
szczoną na lądzie amunicyę oceniają na około 
80 milionów mibli. Magazyn związku fabrykan­
tów bawełnianych w Moskwie, mieszcz,ący mniej 
więcej 20.000 bali. (bawełny, zupełnie slpalony. 
Fabryki gumy. Traigalnik i Pro wodnik oeenia-

D ś n ty s ta

Dr Tadeusz Kasprzycki
ze Lwowa ordynuje obecnie 

— : Wiedeń I. B., Gołaschuiidgasse 6 :----
(ulica łącząca Stefansplatz i Petersplatz).

I s i p i  S. 1. Ifiyam sii?  s litóoiis
poi&ca:

M IECZYSŁAW  SZFRER

„SaCY 0Ł0G 3A  W M M ”

ponieważ powstały z świadomości tej konic&z-j ją. swe szkody na 15 miiiunó-w ruibli. Cały park 
ń polityczny ch wojny światowej i cgól-1 nośri i w zajadzie uznają prawa narodu poi-1 automobilów nowej linii-samochodowej Peters-

sŁiego do utworzenia zantodzielnego państwa, burg— Moskwa zgorzał.
Jednakże wniosek ten p uwierdza podniesio­

no ?. wielu stron wątpliwości i obawy, żo tyl­
ko część narodu polskiego wejdzie w  poshrda-

Minister wojny Szuwajew -rnial określić ka­
tastrofę-jako najcięższą klęskę Ilosyi. Kcrc-
spon.aent donosi w kcńcu. że ambasador an-

F.zadowo upoważnione

1111 
Lsopclda Pal.-Dolilskiego 

" Rynek L. 23.
KURSA: tańców salonowych, solowych, gimna 
styki rytmicznej, plastyczno rytmiczne, łańców 
k! asycznycn i charakterystycznych- specyaln* 
kurui fachowe dla artystów i ajentów icenł- 

cznych, oraz p. nauczycieli.
  Zgłoszenia przyjmuje się codziennie. - —

Da prawniczych egzaminów l rygoroiów
przygotowuje jurysta pedagog, mający w tyru k i*  

runku kilkuletnią praktykę.
Zgłoszenia: „Glossa“ , Kraków, ulica Czysta Ii, .11* 

I. p., od godz 2 do 5 po południu, '
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Akademik-inwalida
sumienny Drepetytor przyjmie lek­
cje w miejsca w zakrosio szkił 
gimn. i realnych, Zgłoszenia pod 
.System" przyjmuje Administracja 
„N. Reform w'. 8SS8 1 a

t  patentem warsz. konserwatcryum 
(śpiew solowy, muzyku) i francu­
skim. przygotowuje "do 2 gimnaz. 
klasy realnej włócznie.- Poszukuje 
posady na wyjazd. Obeznana z hy- 
gieną i  pielęgnowaniem. Zna się 
wybornie na knchni i gospod Kra­
ków, ul. Krasińskiego 13, U piętro, 
drzwi na Iowo. 88 O

Ptóajs sii
za dobrem < rynagrodzeniem zaraz. 
Ul. Łobzowska 29, parter, między 
godz. 9 — 12. 8879

! zy
Et j jra  -u
i f 3 fi! w __

orzy intelig. osobie posznknie ko­
bieta w Krakowie lub na wsi. Pi- 
lemne zgłoszenia dla K. W. 29. 
przyjmują J. flopcas i A. Salomo­
nowa, Kraków, ul. Szczepańska 9. 

8831

I r-sor; ow
mniejsze majątki, folwarki sprze­

dani ; także kapię takie w Królestwie 
Polskiem, kolo Warszawy. ,1. Ropaki, 
Kraków ni. Szewska 5. 8889 1 3

'  m $ m  inlcszKonlo
tkładające się z 3 pokoi, knchni 
przedpokoi q i łazienki, do wyna­
jęcia. PI. Dominikan .ki 4, 1/ p. 

8886

Ele& tryczne
żarówki oszczędnościowe, wspania­
łej jakości, Targo-Tungsram */i Wa- 
tówki i t  p , stopk', bezpieczniki, 
wyłączniki,itp. pr sybory elektryczno 
poleca najtaniej E . N iem ili* , optyk 
i mechanik, S r a k ś w , u l. H arica - 
i ic k a  115. 8811 3 25

Potrzebna 8(93 1 3

do w szys tk iego , u m ie jąca  g o ­
tować. —  A d re s  poda A d o i-  
u istracya  „N . R e fo rm y ".

O n dem ande nu

professeur oe
. . .

>śl

pour nn e !e ve  d e l\ r-em e classe 
de 1’eco le  rća le. 

S ’ad resser a t. A n n o  3, I i-m e  
ćt.ige . 8804 1 3

Magazyn 1 pracownia

h aftów  ręcz n y c b
pod firmą:

S a b i n a  R C n S b e l
-frak jw , Szewska 2, ęo:eca wszel­
kie roboty rysowane, rozpoczęto i 
wykończ iae, począwszy od najskro­
mniejszych do najwykwintniejszych 
Wszelkie przyb wy do haftu oraz 
paciorki do torebek- Zakład 
rysowniczy na miejscu. Przyjmuje 
się do Oprawy poduszki, makaty 
i t. d. 8518 4 8

Hot&a a pocztowa 1 skala stemplowa iest d0 Dabyci? W0 WEzvstk!ch
ceaa 1 korona.

8565 4 0

S M a n  tygod n iow y  rals f l f l
rz.- i gr.-katol.. cena 1 K  50 h.

Ufatiien-Mormarh-KalenileF 1317
(większy formai), cena 2 K.

księgarniach, trafikach, han­
dlach papieru i u nak?35l3y

Jaaee^a
D r u k a r n ia  

L w ó w ,  P a s a ż  H a c s n a a a n a  5 ,

Sae
m

m m  mmmmmmmmm
L O B Y  L O T i l Y I  K L A S O W E J  | W ygrane, prGrnia M

--

m
eK

i

Ze

115.000
l o ś ó w  s c m w s i

. i  57.500
c a y lJ  c o  d m g i  l o s ,

wysrać.
S f a f w y i s s a  ns® & Iita ra

wygrana
1 ,0 0 0 .0 3 0

W  R G i m e r £ S h  I  S l ó w s s a  w y g r a n a  g a j
_  _  o* ^  1 reifn ć , „ . :..ujiod ; ” ■ |ęt;|

do nabycia

w  domu feai5kov/ym tsbrer & Cc.
yjfedsń S., TttshSat&en T.

E o n a  u r z ę d o w a :

Na, zamówienie kartą korespondencyjną lub listem przy­
syłamy losy i czeki.

C i q & ! n i e r t i Q  1. E c i a s ^

877i 3 8 iy i  12 i 14 g ru d n ia . "H I

-  ' 3 0 9 . 9 3 0  ^
i m m %  i o o . o e o

8 8 .G 9 & ,  Y 9 .B 3 U  

6 9 .4 9 0 ,  5 9 . 9 M

m m %  3 £ .& 9 d  

2 S . 9 S 6 ,  2 -3 .G G 3

5 X O O ,  2 0 G O  

1 S O O  e t c .  e t c .

E a s e m  

1 6  m i l i o m ó w .

Pan ienka
uzdolniona, która pracowała dłuż­
szy cza» w interesie masarsiriw, 
potrzebna zaraz. T. Kapałka, ul. 
Wielopole 20. 8836 2 3

fajMeaŁŁSik 4 ł ’'

f  Miate p w M
do matury stminaryaiaej. Zjposzr- 
uia listowne sod „Róża" przyjmuj* 
Admin. „N Reform y1. 8822 2 2

Kiipife i yp zgraje:
łórania. palla i futra męskie i u ar., 
auo. — S. "t.-rtz sa l, 3 tracił? 5.

8826 l *0

. P. Wdowy po kupsssfi
Kupiec, inwal.da, kawaler, lat 40, 
ci. kat., wyazierzawi sklep, restau­
rację, bufet i t. p. Może tsż pro­
wadzić jako kierownik lub do spółzi. 
Zgłoszenia pod Inwalida kupiec przyj­
muje Adaunistr. „N. Reformy", 

8882 1 2

Panienka
olejm ie posadę w kancelaryi dwer 
skiej; ewentualnie może także za­
jąć się gospodarstwem domowem i 
zastąpić panią domu zaraz na wy­
jazd. Adres: Zofia Nowińska, poste 
restante, Tarnów. 8867 l  6

J e ż y k i :

A n fileS sk i 
F r a n c u s k i  

N ie s r i  j c k i i t J .
Początki, Kotiwersacva,Gra- 
matyka, Koresponaeneya, 
L i tera i ara. Łekcye oso bas 
i (biurowo od ó koron 

miesięcznie.

l u s t y l u f  Aaarsona 
nL S zew ska  17.

6190 33 0

W e dworze

\v (e rn s z o w ie
eginął koń biały. Łaskawy oddawca 
etizyma wysoką nagrodę, 8890 1 3

Potrzebni
pens' icnil rymarski i ckioploc

do --rakiuki i-ymarskiei.
P. P te . iA8 i i ,  Kraków,' ulica
Długa 1. ,36. 8ób6 4 4

ł  ęsaa. * 3-ch dań po 2 K, wydaje 
w nomu i no miasto „Kuchnia dn- 
mawa“ . W  ubouamencie opust zna­
szaj. Ul. Sławkowska 14. I  p.

8 ,03 9 15

łporządza — udziela taformar.yj

■(suce?, Eiaio zawô3W9
*1. Tarłowska 10, I. p. przy Groblach 
od gedtiny 121/,— 3!/, i od 61/, — 8, 
we śr^dy . Boooty o-? 1— 8, w nie­
dziela i święta od 10—2. 8334 6 10

O s o b a .
inteligentna, z studyami agronomi- 
cznemi, obe mie w -arz^d oborę 
pod kierownictwem właściciela lub 
zarządcy. Może być rówuiei po­
mocną w innej gałęzi gospodarstwa. 
Reflektuje tylko na solidną i rze­
telną pracę. Marna Janiłówna, Koń­
skie, Królestwo Polskie. 8736 3 3

interes p g » i » y
nadający się dla samoistnej osoby 
przy noszący znaczny dochód, k po­
wodów rodzinnych jest do sprze­
dania. Zgłoszenia pod •8>73 przyj­
muje Adituuistr. „Ń . Reformy". 

8773 2 2

P o k o j u
umeblowanego, z osobuern wejściem, 
ewent. z przedpokojem i łaaienką 
n » psrtfc.ze lob I  p,, tr obrębie 
Starego Kraków* coszuknję a*raz. 
ZgłcBztais do Biara izicnniki w 
i ogłoszeń Msryana Hupczyca. K a- 
ków, ul. Jagieilońsk* 7. 879^ 3 5

2 5  k o ro n
ofiaruję tema kio mi wskaże mie­
szkanie słoneczne do wynajęcia (1. 
2 lub 3 puko e z kuchnią i * wy­
godami). Zgłoszenia ui. Zwierzy­
niecka 1. 8, II  p., m. 6. 8783 i  4

Okazyjna sp rzed a ż .
Kata ogn oirwała, pancerna, dwu- 
skrzydlaa, po bankierze do nprza- 
dama. Bliższa wiadumość w Łklepis 
tapicerskirn Schonfelda, ul. Sonacka 
1. 7, parter. £8i0 2 2

Ś w i t a
podbito kangurami, w dobrym sta­
nie i damski żakiet ze żrehećw 
czarnych do surzedmia Ul. Zwie­
rzyniecka 30, U p., Sobolewska. 

8830 2 2

H p o le k a
Po umieszczenie 14.000  K na hi­
potekę kamienic# po brnku u& cz*rs 
dłuższy Zgłoszenia list. pod t « i -  
p ó t c t t l t  I  -'.05>O przy im u j »  Adm.
N. Reformy". 8790 U 2

i i j is w a i  i i i i a
udziela lekcyj gry na fortepianie 
metodą najświeższą starszym i dzie­
ciom. Ul. Długa 13, II  p., 1 drzwi na 
prawo. Zgłoszenia od g. 10— 1. 

8743 3 3

P a n n a
znająca stenograf ę polską, pisząca 
na maszynie, poszukuje pns d j; 
ewentnalnie może iść na praktykę. 
Zgłoszenia pod N. N. przyjmuje 
Admin. „N. Reformy". 881 i 2 3

Kucharz
obznajomiony dobrze i  ogrodem wa­
rzywnym, po-zukujo posady od No­
wego Roku. Kucharz, Krzt-mienna, 
p. Dyćnia k. Sanoka. 8820 2 2

Do sprzedania
realność I-piętrewa w Pudgónu, t 
dużym frontem, przynosząca blizko 
:0 brutto dochodów, tu i przy 
stacji tramwajowej, na bardzo do­
godnych warunkach. Zgłoszenia pod 
Z. 3. 132. przyjmuj* Adiniubtracya 
bN. Reformy*. 88 .S 2 2

3B« e g is a m in u  
z ukończonych klas wydziałowych 
i osoDy stArsze przygotowuję do­
kładnie. ?.gł(,S7Cuia ns.owno pod 
„Szkoła" przyjmuje Administracya 
„N. liefer" y ‘ , 8823 u 3

Kssss. 2 ak fa i sprziiaśii i feupssa
nm m  t e l e s z ^ j c i c ^ j
przeaiesiotty został do domu przy ul. FStsffysŹBklsi 1. 7* 
I  p. (pod Matfcą Boską). —  Poleca meble noffo, używane, 
antyczne i rożna przedmioty dekoracyjne i t. p. Przyjmuje 

również w  komis meble i t. p. 8887 i  13

z Pp. I c k a n y  lub osób i rywŁtuych wiedział o taitjsca pnbyfn Drów 
Groii.ana; Gbrirga, Górskiego i Kwiutkowssiego Jnb innych lekarzy

. i. ryTyoiiiniterrib oła w 1 iictrrt. WoirrzftC.H fnCWllftlfiB
y.iiuuiwiiWj yjuiiiigB) ■■ i-̂ unu .. u   „
Fola ńw, chrzeic ian. znajdujących się w AuTro-Węgrzech (pomijając 
Galicję i Wiedeń), zechcą łaskawie podać podpisani j  ich adresy, która 
po zuk nje, ma ą zalecony przez lekarzy -wyjazd do miejsca w lepszym 
klimacie dla pobytu przez zimę, opieki lekarskiej dic siebie i sU>uraio- 
letuiej dziewczynki. Pioszę pisać listem poleconym. Koszta zwróci się 
z podziękowaniem. Kraków, ni. Wolska 19. Pen .o n  Janina. Franciszka 
Porczyńska. 8757 4 8

W  o z t t
ciężarowego, na 1 konia (legsrko- 
wegc, arsb'niastego lun w spodniar- 
kach) używane,;o lecz w dobrną 
Stanie pnsai.kcja cełem zaknpna 
firma , Tęcza", ul. Czarnowifijsaa 
1. 72. 3333 3 3

Sklep frontowy
przy nL Grodzkiej, blizko Rynku, 
a « wy"?jęcm. W  adomość w skle­
pie J. Baudeta, nL Grodzka 5. 

8506 5 5

Bandaże
aa przepukliny (ruptury), pępka, 
brzucha i pachwiny. Opaski brzu­
szne dla paa. Cenniki darmo. M. L. 
felaczek, Sambor 12. 8580 2 3

P o w o z i k
półkryty, z płócienną budą i  karetka, 
mai używano, są do sprzedania. 
Zakład sioilarski P. Parafiuskiego, 
Kraków, ul. Długa jG 8587 4 4

p « i  s m łm
na stół lub ordyuaryę potrzobny od 
Nowego Roku. Zgłoszenia z odpisem 
świidsctw, których się nie zwróci, 
asdsyłać da Zarządu folwarki Wi- 

tanowice, poczta Wadowice. 
6332 5 5

K?.aple
w y d z i e r ż a w i ę

w klizkości kolei pZac z 
tilpsa lub debrą C iap ą  na zakład 
przemysłowy w  Sirsiicwie, Ba- 
cŁus, trzasku, Tai-not is lub 
D ijh icy. Zgłoszeniu przyjmuje Admi- 
nistraeąa „Nowej Reiormy" pod: 
„PrzemysFL 8539 4 4

^1 llTITil T rLUy,W4‘ 8. mmci

Jednorazowapróbaprze- { 
kona każdego o jakości.

Zn-thom its

F S F i f i

8636 4 0

Kupujp brylanty
złoto i t. p., w połud., od 13 do 2. 
^  iadomość w kawiarni ul. Pijawka 
1. 21. Na wezwanie portówką 
przyjdę do doniu. 8809 2 3

„ N o w o ić “

M u m  ikfet
bardzo trwałe, p t r a  4 K ,  poleca

firma:

Ignacy Raja! i Syn
w  K r a k o s y i e

Rynek gł., róg ul. św. Anny. 
8760 3 3

Znakomita 
lokacya kapitału.
Realność w Mościskach w śród­
mieściu, przeszło półtora mor­
ga obsz^rn, same parcele bu­
dowlane, oraz dom mieszkalny 
w całości lub parcelami do 
spizadania. —  Bliższa wiado­
mość: Tadeusz Nawrocki, za­
stępca c. k. Hotaryusza w Prze 
worsku. 8634 5 8

Biuro i Srketa pissnia i poinr.ariinin 
pism na naszynaon

l e l a s s f  W śŁm źdĄ
Erzków, nopysińsTa, 43

ykonuje watsilkie pr»:-e szybko, 
starannie i po cenach anaiarkowa- 
uych. Kurs nnu. i piranio 15 K. 

87S8 8 24

Oleje m a s ip s ie  
„ t y i in d iw

Iii HlStOfOfi)
»»Tiaiztz T w jta  87&0 4 e

Srar ilu ffiEte Most tzftcziiy
poleca i  dostarcza

Generalna Reprezenfacya

przsmysfe teŝ -lndowlasegg 
JAM  G O D Z yCK!
w Krakowie, ul. Di8ilowska30.

m  M  E iiii  liiiiiM ii. w p i i i
kociołków kuchennych na wodę dostarcza firma 

0 . W r iT io r ,  Z eS S ia d  % ;e i 's r s M ,  E r a k ó w ,  S r fs d :-k  a  3 2 ,  

Piit] jmuje do pobielania wszelkie naczyniu, także re-tan-
racy jne. 8164 s 15

aE2̂ ‘̂ 3ńS3BSSSS3aC

Z dniem 15 lisjopića b. r. otwieram w lokalu przy u). Bo : 
rowskioj 1. 14, II  p , rz idowo uprawnioną

i. i

Najuowszs metody nauczani*^
Wielkie ndogoduienia di* Pan. uczęszczających m  kurna, -tano- 

wić będzir a y o f a  » łn s n # i  g a r ie re fe y  p o d  k ł e n u k i u a
la c h b  -zycli s it  E a o o sy c ie S sb ich .

Wpisy Dnyjmu;ę codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt, od 
gouiiny 9— 12 p ize l pofudniem i od 3— 6 po poł.

Na zamówienia wykonuję formy według żurnafi 
8744 3 3 Kierowniczka szkoły Z. G żeim erów na.

(na kartę koresp.) kosztuje mój ka- 
talcg główny, który wysyłam ku 

żdemu ia żądanie bez 
płatnie. Pierwsza fa­
bryka zagajów  Jau 
Keersd, c. 1 k. nariw. 
dCQ iaw .il, Brur Nr 
1353 (Czechy). Niklowy 
lub stalowy zegarek Ko­
twicowy k  6-— , 7-— , 

5' —. Z i*wajo. kotwico wcm wnę­
trzem lloskopf K  7-— , 8‘— , 9- .
Wojenne zegarki pamiątkowo, ni­
klowo lab stalowe K  f l - — , 12--R' 
Wojskowe zegarki radyowe niklo­
we lub stabwe K  12-— . Srebrne 
masywne Roskopf Łotw cowe Rem. 
zegarki K  19 — , 20’— . Budziki, ze­
gary ścienne i  stojąco w wielkim 
wyborze po niskich Cenach. o-Ietnie 
pisemne porec*onie. Wysyłka za 
zaliczką. Niema ryzyka! Wymiana 
pozwo-tm lub zwrot pieniędzy.

55E3 16 20

na podeszwy, b. praktyczne, tuzin 
32 h, poieca i  wysyła na prowincyę 
no otrzymanin gotówki wraz z oort-am 
(takżo w markr.cn) Ł. W ahw llin g, 
E ra k 6 w , ul. Grońska ‘26. 8763 3 10

£ *
i f  U

8 K 1 5

Radzimy swym Odbioroom, by pa 
robili zawoiisii sap asy towarów 
płóciennych. Jest to dzisiaj rzad­
kością, ia  te towary ma się de 
zbyta. Ale i te nie potrwa ułege, 
więc czemprędzuj zażądud pifihek. 
Szczególnie aaiecamy lainówić: 

kOm-pięknnj tkaniny Dawełciauej, 
nacającej się na wszelką Lieiiznę, 
65 ..

LO m. dobrych resztek zefirów, 
Oksfordów, barchanów, flanoli, t*y- 
fonów i t. d., 60 K.

6 ręcz&'e haftowanych, bardzo 
pięknych koszul damskich, słynnej 
ezeikiej Tub o ty ręcznej, 48 K.

6 l:es .ul męskich, z flanoli łeb 
zer.ru, najlepszej jakości, z miarą 
w suji 37 - -»2 cm -  6o K.

5 iu. uujltpiz.go białego adama- 
saku bizacki.go 90 cm. tzerakości 

0 K.
ztrao la  S re jea j-, tkalnia wyrobów 
lni anych i bawełnianych O ob iaS ka.

Stosowała do ruzoorządzenia mi 
nisteryalnego z d. 31 sierpnia 1916 
do :emy jednemn zamawiającemu 
odsprzedać tylko 20 m. towaru i 
prciimy zatum więksrej ilości nie 
zamawiać. 7330 23 0

T7spaniułe wino szampańskie
tylko w  k a w i a r n i  l lF a l^ iie s 9̂  

w Krakowie. 8801 2 6

Fierwszy wiedeński koncesjonowany ekłai

n i 9 V B H 9 € h  w s z s I I f" 1-
tzkśe Trszeliiego rodzaju uprzęz ra  konie m i zawszł ua siładzio w bar, 
iDo w i ilk im  w ye o r ia . e i a r o l  F la c h  T ,  V 7 f2 'ic ,4 , f l . ,  Praseriitr.usse 72, 
hotel NorabŁAŁ. TeL 44.406. Po*ąd. koresp. w języku niem. 7380 21 0

h

WSW!t e a r a ie n f io w s ś c iZ J I s z s
dawniej we Lwowie, obecnie v«T S«aie| 

celem przygotowania do egzaminów:

1) Z  [ 'śs*v/ 0 'v e j \ IrajffeckicJ.
Osoby, któro się same uczyiy, i repiobowane przepy­

tuje się i nznpełnia brał i.
2) Z m scb  fasaadlcw yci: buchalterya, korespondeneya i t. d

Na żądanie prospekty. —  Zgłoszenia pod adresem: 
Z. Olszewski, Eie3sii3, Fabrilcsgasse 5, 8870 2 3

PoścłsH I plsrza de dostereza plemssa
t ł io z k a  a a liy jl^ a  p ie s ia .

P ie r z e  d o  p p ś c lc l i :  6 kg pierza no­
wego, sz“ rego, bez pyłu 17 i 19 K ; bia­
łego 24, 26, 30 i 45 K ; przewybomego 
białego, dartego 55 K  ; niedartego (sku­
baniu j z żywych gęsi 30 K. ł/i kg pu­
chu 8 K  50 h i 9 it  50 h; szarego pu­
chu 4 K  i 4 K 50 h ;

G o i d w a  p c ś c i e l :
fiarnitury. Pierzyna 180X120 cm. wraz 
z 2 poduszkami, każda 80X60 cm. z 
wsypami z czerwonego, gęstego nankinu, 
wypełnione dobrem, szarem pierzem 42 K : 
szarym półpnehem 45 K ; białeir pierzem 
51 i 55 K. Pojedyncze pierzyny: 
180X120 cm., wypełniona Fzaren oie- 
ne ir 26 i 27 K ; bialem 29 i 32 K ; 

*00X110 cm (podwójna! z szare::, pierzem 40 i 42 K ; z binłem 46 i 48 K. 
PojedvnCM pi-luszki: bOXR"  cm. z szarem r ;orzem 7 K 50 h, 
8 K 50 h ; z b.aiem 9 K; 90X70 cm. ■ szarem pierzem 11 K ; z bia- 
ł»rn 13 i  15 K. Wysyłka opiitnie za pobraniem. Wymiana zr- zwrotem 
opłaty pocztowej dozwolona. Zyjjirunl Ledsrer, jaiłiswifz a, Angel 
Kr 20,. so lo  Slatowych, Czochy. 7739 6 6

Rolnik i leśnik
sprężysty, energ., z wyższ. wy­
kształceniem i di og letnią wszech 
stronną praktyką w ęgroiiornii ora 
kulturze leśnej, cpeznany z płogemi 
parów, i motorow., tudzież iajtlową 
wszelkioh budynitóv/, przyjmie po­
sadę leśniczego, zarządcy dóbr inb 
k utrolora. Wymagania skromne, 
Zgłosz.: Matuszkiewicz, ScoóiiK.
p. Lutowiska. 8800 3 5

f e t e B i l l i w s i i a
oraz żałoba o na składzie.

F o J fó r o  m
Rynek 43, I p., Linia A.-B. 

nad sklepem p. Wiskidy.
Ceny bardzo przystępno.

83ÓS 3 6

PokCju umeblowanego
niekoniecznie z osobnym wchodom, 
przy inteligentnej i snokoinoj ro­
dzinie, z warunkiem bezwzględnej 
czystości w ewent. możnością uży­
cia łazienki pos.-.ukuie słuch, praw, 
obec. urzędnik banku. Zgłoszrnia 
isemne: UL Zybiłkiowieta 16,

II p., drzwi 9. " 8317 2 2

P s j r e e la  
700 i , [ ] t m a ły m  domem do sprze­
dania. Cena 61' K za sążeń, żgło 
szeoia pod p . 3 . pr2jjmujt Aćiri-u. 
,N. Rafj-my". 8818 9 2

aiidiąsa e n f l r a
wydajo tan e i strmczne obir-Oy.1 TJ1 
Sławkowska 11,1 piętro. 8789 3 12

Potrzebna
nzdoininna eksjiedyenlka, władająca 
jęzvl.iem nieureoMm, inleligenina. 
'nies/dteiąca p.zr rodzicach. Józi-f 
Sierment wski, la liryka wyce ów cu­
kierniczych, K raków, ci. Bracka. 

87nl 3 J

K :\ z m m z 3
l-jiętrowa je.-t- do sprzedania z po- 
wed i choroby włość. V\ iadomość• 
UL Kątowa 15. 8716 4 4

fe ańa  lin ia  i a r a
n.i inairukturow, poszuka o Liga 
Pomocy przem,, ul. Straszewskiego 
I. z8. 8o69 5 6

Bo prowtidicnia
gospodarstwa domowego u starszego 
kawalera na wsi (leśniczego) po­
szukuje się osoby, Znającej się ua 
kuchni Zgłoszenia pod „Leśniczy" 
przyjmuje Admin. „N. Reformy". 

8840 2 2

używaną, MnpJę. —  Pisemne 
oferty pod A . S. przyjmują 
J. Hupcas i A. Salomonowa 
w Krakowie. 8781 3 3

K m .  i i ? §
administracji realności emer. za­
rządcy podntkowege A. Zahitczew- 
sklego w Ta.nowie, ul. Krakowska 
1. 6. Jako biuro zawodowe układa 
fasye i załatwia wszelkie sprawy 
podatkowo, Pośredniczy w kupiro 
i spizsdi.ży realności. Ma na spiże* 
dal Lilkenaśi ie większych i mniej­
szych realności. Lok o jo kaprały na 
najpewniejszej UipotCco i pod ko­
rzystnymi warunkami. 8842 2 tO

Kasy, sn?vcars:.eg ic&etno- 
b ile  i wszołkio maszyny 10!- 
nicze naprawia p ra ca w a ia  

w yro& św  ś asarskiiDls

ta De&icy.
8803 2 10

Meay cniielskls S 33 i 20
kmeta \m 2\m  K 38 i 42
r̂UsHf z rcHp. R 18 i 24

pDńczocliyg?Ł!l3s,pr0R3,5i3i4
*  poleca ^

.V .z powoSu olbrzyńiTe^o zapasu firma:

RrpKów, ul. $72mim 13.
Zamówienia 2 prowincji za zaliczką. 
Wrmiana dozwolona. 785G 13 *20

K o p i e c
zarazem 1 ccbaitcr-bilacsista Polak, 
gruntownie obeznany z aziałami: 
pai.ieroTym, drukarskim, introli­
gatorskim i wydawniczym, długo­
letni kii równik administracyjny 
jednej z więk-szych firm wyda 
wuiczo-dziennikarskiej w  feaSoyi, 
ro3„nkuje odp.iwieduiego stano­
wiska. Zgłoszenia pod ,j£ taco“  
przjrjmnje Adtnin. „N. Rtformv“ .

-.6. 8850 2+0

i.i ot a
inteUgentna panna, z ukończoną 
szkołą bindloną. pisząca biegle na 
maszynach i stenografująca, poszu 
kuje zaięeia biurowego, chetnie 
w zarządzie dwers,.im. Zgłoszenia: 
S. P. Przemyśl, ul. Grunwaldzka 
!• 119. 8847 2 3

L e ś m c z y
w siło wieku, z ukończoną ezkołs 
lasową, z egzaminem na samoist­
nego gosp. las. z wieloletnią r ra ‘̂ 
tyką poszukuje posady. Zgłoszeni* 
listowne: Lwów. p'ac Bil(•zewski<^g, 
i. 2, parter, K. Flakowicz.

8609 4 4

Ouchdltsr-̂ orespciKierif
z długoletnią p-aktyką w handlach 
i większem przedaiębiorstwi* nrze- 
mysłowem poszukoje odpowiedniej 
posady od styczuis 1917. Zgłoszenia 
pod „Pedant" przyjmuje Admin. 
„N. Reformy". 8846 2 5

M i  nijjł Metfp
z łazienką elegancko umeblowanego 
z komfortem, w nowoczesnej ka­
mienicy, z osobnem wejściem, bez 
względu na cenę. Zgłoszenie listo­
wnie przyjmuje Adminislrai ra _N 
Reformy- pod Dr L. R. 8807 3 5

N a p ra w ia
i ie *ta lt* je -  d z w o n k i  e i c L l r ^  
i o l e i o r . y  i w szys tk o  w  za 
k re sK  e l e k t r y k i ,  rn tyn ow an y  

e i s k i r o s :  e c k a n ik  
T .  A i- i js a ty a ,  K ra k ó w , Z yb li-  
k iew ic za  15. 8851 2  3

pomocnik ogrodniczy, znający do­
brze hodowlę kwiatów i inspekt*, 
również trochę warzywnictwo na 
gruncie. W ikt porządny,-opał. świa- 
t’o i pensyo, według umowy. Zgło- 
srenią: Zarz ;d ogrodów Wielkie 
Drogi pod Krakowem 8579 2 3

2 zerzutki i dwa ubrania marynar­
kowe nowo, czarne i brązowe, dwa 
palta zimowe na jedwabiu, k iita  
kapeluszy męskich, caduów, dwa 
kostj/umy damskie, dwa płaszcze, 
peleryny, kcłn.orio i inufiti futrzane 
i t. p. Cio liltowsid, ul. Zwierzy- 
niecKa 15. 8857 2 3

O z i o r ż a v y y
w środkowej lub zachodniej Galicji, 
poszukuję nalycbtiiiast. Mam 60 
sztuk bydła rogatego. Zgłoszenia 
pod „Brcwcilka" przyjmuje Admin. 
„N. Reformy'. 8863 2 3

do sprzedtiiiia. Grzegórzki, nl. 
P iask i 12. abTi 2 2

t a * .
Sff

■U

potrzebny zaraz do biura Osi. 
S issłcjus - fecM icA srłsw - 
skścj fip ć lk i. Zgios/.euiu 
Ui. Grodzka 58, I p„ w go­
dzinach 9 — 12 i 2— 6 po po­
łudniu. 8S.T 2 3

Koi? świerkową
siekuną, załadov/aną w wagonach 
kupuje fabryka skóry Feigl, Droeau 
stacja Beschin, Rohmerwald.

8853 2 3

Revizye
h a n d lo w y c b

bilansy i orzeczenia d lt wszelkich 
gałęzi handlu, przemysła i rolni­
ctwa, tudzież d! a spótok z ogr.odpow. 
naikorzysmiej przeprowadza i wy­
dajo rutynowany buchalter i znawca 
sadowy, Kraków, XI, ul. Zduńska 13. 

83n5 6 6

Euchalter-kompondeiit
z powodu zwinięcia iuteresu nosze- 
kujo posady, jako buchalter, inka­
sent, magazynier lub t. p. Tatże 
na prowincji. Zgłoszenia przyjmuje 
z grzeczności 1. Guspiel, Kraków, 
ul. Ogrodowa I. 6, II. p. 8723 3 3

Besztki mat&ryi
na kostyuiry, snkn:e i bluzki, oraz 
jodwai.no i płótna. Kraków, nt. Die- 
tloweka 69. Wejście od ul. Brzozowej 
1. 4, I piętro. 87ol ó 4

w średnim wieku poszukuje miłej 
i uczciwej panny lub wdowy do 
zajęcia się skromu im domem i wy­
chowaniem 3-gn dzieci na prowin­
c ji ZgłoazeńSą pod 8795 prfyjmoju 
Admin. -N. Reformy". 6795 2 2

Panna inteligentna
Polka, przystojna. gospodarna, 
z posagiem 20.000 K  z | owodu 
braku znajomości nawiąże kores- 
pondcncyg w celu matrymonialnym 
z mężczyzną aa dobrem stanowisku. 
Oficerowie inwalidzi nio aą wyłą­
czeni. Zgłoszenia pod „Wanda" 
przyjmuje Admin. „N. Reformy". 

8S54 2 3

Kłody im ezy in s
wolny od wojska, z zawodu ma­
sarz pragnie zawrzeć znaiomość z 
panną lab młodą wdową w celu 
matrymonialnym. Zgłoszenia pod 
0, R  przyjmuje Admin. „Nowej 
Reformy". 872? 4 7

Z powodu drożyzny i braku mydła 
wypróbowałam sposób prania nie­
szkodliwy bez mydła Bielizna, która 
pochłonie I kg mydła, może być wy­
praną kosztem SO hal. . posób pra­
nia podam każiUnij za nadesłaniem 
50 hal. przekazem pud adresem: 
M. Ostrowska. Nowy Targ, ulica 
Lrdźinier-ba 25 Proszę o dokledss 
podanie adresów. BT3-J 3 3

S teu o ly p ts ik i
niemieckiei, bardzo wprawnej, po­
szukuje Liga 1’omocy przemysł. Ul, 
.Straszewskiego 28. 8ób7 ó 6

Lepicnista
inwalida kino-operator, z egzami­
nem patia twe wyro, poszukuje po­
sady w Galiryi. ZgDszenia: August 
V\ eiss, Wiedeń. IV., WcyrmgeT- 
gisse Nr 34, im Hot'. 8*7.;4 3 3

PO iZU itU jC ;
jednego lub dwóoh pokoi umeblo­
wanych z kuchnią. Zgfosrenia l i » t  
pod I, M. przyjmuje Admin stiacy* 
„N Reformy". 87-i8 4 4

Sfłrszy slucliocz filozofii
udziela lekcyj matematyki, fizyki 
i języków obcych, W. Staszewski, 
ort. Czysta 17, I p. 8752 4 4

P o trz e b n a
osooa uczciwa, pracowita, do 2-ls- 
tniego chłoj czyka i do sprzątania 
w domu. Wynagrodzenie odpowi*- 
dnie. Ul. Pędzichów 22, II p., front, 
drzwi prosto. 8764 2 2

Inwalida wojanny, z zawodu

Maila Wrn
oraz biegły stenograf niemiecki * 
dłuższą praktyką poszukuje posady, 
Zgłoszenia: W. S„ Tai nów 2, ulici 
Kiakowska 47/1. 8755 3 3

Snbjekt
z działu korzennego, młody, wolny 
od wojska, władający doskonale ie- 
zykiem polskim, niemieckim, ruskim 
i nieco węgierskim, poszukuio miej­
sca na prowincji iub w Krakowi*. 
Zgłoszenia pod M. Ił. pisyjmnjc 
Admin. „N. Retorm j". 8774 3 3

I l i  l i i i
lat 40, dobre świadecwa, poszukuj* 
posady rządcy lub pomocnica w*«r 
s icioia od 1 kwietnia 1917 roku 
ua ordynaryę. Zgłoszenia: p. Opo­
czno, g. Radomska, dla rządcy w 
Stoku. *■■**•* —-—  8766 3 3

P o s in tu ją
1—2 pokoi umeblowanych (tr*y 
łóżka, m aterii"). Zgłoszenia liit  
przyjmuje Adm jt „N. Reformy* 
pod „Sucho słoneczno". 8786 3 ł

szkół średnich potrzennr du naut 
w cnhlern . R o s l e u l c z t  
w  f- r s o u iy ^ b  8788 3 3

S p ó 'n ik (c zk n )
z niewielkim kapitał.-m, do zysku 
wuego mteicsu poszukiwany. Zpł> 
szenit, list. pv>d „Interes" prąyjmńjo 
Aumin. „N. Refotmy". 8821

W  najbliższych dniach rospo 
czyncmj 8276 0 10

p r a k t y e m e  k u r s y  j § Ł

nie^ieck. i franc,
z opłatą miesięczną 5 kor.

K u rsy  Anaona
nl. Szewski. 17.

K ra w c o w a
poszukuje szycia w domach pry­
watnych. Zgłoszenia pod M. A 
przyjmuje  Admin. „N. Reformy". 

8745

U rn a m
ly|tóiior/o nuina soŁis 'piaat b

S u

w Mssme, przy ulky risijaSsniej L 31
dostawcy Związku u k. irnęuni 
kow pań--tw., wszelkie jubii--r-.kie 
przedmioty srebrne i słotę oraz wszel­
kiego rodzi"u z gary i zeg ir..i z naj 
sławniejszych taCryk, z 5- etatą ąrwa- 
taucją, po n u t ie r  H isU śch  c e ­
n a c h .  7o4o 10 O

naiwłaściwnzyn Src ikie-ci 
do poprawienia barwy włosów, si­
wych, snłowiałych lub rudych jest

Ekstrakt orzechowy
Juliana Józuiowicza

perfumerya, w kolorach: blond, sza 
tyn, brunatny i czarny.

Flakon 5 K, 6 próbnych fla 
koników 9 K.

Sprzedaż w składach apteczny oh 
perfuueryach w Krikon .e: J H i 
itak i Sp., Szew sku 6; Re.m i Sp - 
Rynek i Zapotha . Sp., Sionaa 6 
we tjwowie: P. Miaoiasch i  Skt 

7080 3 3

Z  drukarni Literackiej ** Krakowie, ulica Jagiellońaka L. 10. liz^dca drukarni L. K. Górski.


